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wielkiego zwycięs twa.  Zbudowany 
przez  N e m c ó w  Zeppelin,  entuz ja­
s tycznie żegnany,  p r z : I e c ia ł  przez 
o c eanó w  bezmiar  i witany z je zcze 
większym entuzjazmem — w y ła ­
d o w a ł  n i  z ń m i  cm rykańslde ' .  Po 
raz p i e rwszy  uda ło  się technice 
n o w o c z e .n  j dokonać  takiego cudu, 
a  dokonał  go n iemiecki  duch nie­
miecka  pracowi tość ,  niemiecka nie- 
us tępl  w a  wyt rwałość.  P c d  tym 
względem Niemcy są  istotnie p o ­
dz iwu g o dn e  i za przykł ad  p o s t a ­
wić ie możn a .  Jaka  szkoda ,  że owe 
cnoty  m i e s z a ą  się z p rzymiotami ,  
które fiie podz iw budzą ,  lecz oara-  
zę: ze zmysłem drapieżności ,  gwał ­
tu i perl  dji, s ianowiącemi  s  łę 
r o z p ę d o w ą  niemieckiego ducha  
w h is  orji.

G dy  Zeppe l in  wybiera ł  s ię  w 
dr og ę  zamorską ,  o b sy p a n o  go gęsto 
mo wami .  Między inny mi dr. Schacht  
p r ezydent  banku  Rzeszy palnął  
orację,  w której b r a k  logiki  i a u ­
tokry tycyzmu ujawnił  się z caią  
w ła śc iw ą  Niem com  brutalnością,  

. P . d r ó ż  na jn ows zego  Zeppel ina  
do  Ameryki  — mówił  — jest  j e ­
dnym z najbardziej  uderza jących 
pr zykła dów do jak iego rczpę ia n  a 
dos z ła  g łupot a  ludzka  i zaś lep ień  e 
l m y s ł ó w .  Zważcie  tylkd, że ten 
okręt  powie t rz  y  jest  ost  n m z 
rzędu tych,  które na pods tawie  
t rakta tu w e r sa l sk iego  wolno  N em-  
com zb u d o w a  : u siebie.  Z a p ra w d ę  
n i e p o d o b n a  było  dalej posuną ć  się 
w  oczern ien iach  i upokorzeniach,  
na jakie naród  n iemiecki  narażony 
jest  od  la t  dziesięciu*.

T a k  p z e m a w i a  wielki  dygnitarz 
Niemiecki w  chwili ,  gdy Anglja 
czyni wszelkie wys i łki ,  by N e m c y  
postawne znowu na  nogi ,  a nawet 
Franc ja  p r zy k ła d a  rękę do  dzieła 
ich odbud o w y .  Paraf razując  s łowa  
dr. Schac hte na ,  mo żn ab y powie­
dzieć: Z a p ra w d ę ,  n iepcdob ia dalej 
było p o s u n ą ć  się w  bezczelnośc i  i 
przewrotnośc i!

w  p. zy toczonych  s ł o w a c h  o- 
zw a ł  się znowu n i epo pra w ny  szo ­
winizm niemieckich nacjonal istów.  
Świat  cywi l izowany,  zwycięzcy  jego 
przed:  tawicieie ani nie zwracal i  się 
ani też nie wys tępują  obecnie  pr ze ­
ciw zdobyczom niemieckiego ducha,  
niemieckiej  pracy,  lecz pr zec iwko 
n adużyw an iu  ich do c e ó w  imper­
ialistycznej polityki.  Schacht  o d d a ­
jąc liofd najnowszemu Zeppelinom i.

Jak Sowiety zaprzepaszczaj gospodarkę
w Rosji.

Wymowa cyfr urzęd swych.
iTcIefonemat własny „Gazety Lwowskiej').

Pogranicze sow., 18. paźJz.
Z Moskwy donoszą: Na osiutmeiij 

posiedzemiu „W :ika", prócz danych, 
przytoczonych już w pop:zVj liej 
naszej korespondencji, ogłoszono je­
szcze następujące wyniki „gospodar­
ki" sowieckiej: Ogólna ilość zasie­
wów na całym ob .zarze Rosji w y ­
nosi w roku bieżącym 4S mil. dzie­
sięcin w miejsce »6 milionów w  o- 
kresie wojennym, również zreduko­
w anym  w  stosunku do czasów nor­

malnych. Ilość 
zmniejszyła się z

bydła  roboczego
31 milj. sztuk na

17 mili., rogaeizny pozostało z 50 
gnćlj. zaledwie 30 rmlj., ilość owiec, 
barauów  itp. z 70 milj. spadla ria ?8 
milj., a świń z 23 milj. pozostało za ­
ledwie 8 milj. Dane te aż nadto w y ­
mownie odnoszą się do całej Rosji, 
r ie  w yłączając  ob s /a ró w  najbardziej 
urodzajnych.

Zaiste — komentarze zbyteczne.

zapomina ,  dla j a k i c h  wogóle  celów 
powsta ła  myśl  budowania  tego ro ­
dzaju s a t k ó w  powie tr  nych i za 
pominą,  że poprzednicy  „Z. R. 1H.“ 
nie tak niewinną ,  jak cn, o d g r y ­
wali  rolę.  To  po raz p ie rwszy  Zep­
pelin o d d a ł  się istotnie na usługi 
cywilizacji,  wykazał ,  że może słu- 
żyć nietylko do s ian ia  grozy, lecz 
także  do zbliżenia ludów.  Nie wzn ie­
cać pożary,  mord  szerzyć,  j ak  p o ­
przednie  Zeppel iny,  ma ten najnow­
szy w y tw ó r  wie lk ich z a k ła d ó w  we 
Fr.edrichshąfen,  lecz udoskonal :  ć 
ma ś rodki  k t m m i ć a c j , przyspieszyć  
wymianę  dóbr ,  a tak stać się iedną 
z dźwigni  nowoc zesne go  postępu 
na wielkich roz łogach  życia.

Mówiąc o „głupocie i zaślepie 
i i u “, nie pr zeczuw ał  może  dr. 
Schacht ,  że s łowa jego zwrócą  s ę 
p rzec iwko wszystkim,  podobnie  
jak on myś lącym,  a nie m ogą  d o ­
tknąć tycli, którzy sza leństwu wo ­
jennem u pragnęl i  g rób  wyko pać  
i dziś jeszcze żywią przekonanie,  
iż Niemcy z fu ji swej o c h ło n ą ­
wszy,  dadzą  się użyć za na iąę  ’zie 
cywilizacji,  przes taną być o lbiz  - 
m ą puszką  ffandory, sk ąd  tylk 
. ieszczęścia sypa ły  się na ludz 

kCŚĆ.
T  j nadziei  p rzypisać  należy, 

iż do po m o żo n o  Niemcom c o os ią­
gu ęcia n e m a l  rówi ocześnie dru- 
g e  o sukcesu  ] : : t  nim nad  wy- 
cz jne powodzen  e pożyczki  nie­
mieckiej,  która w Ameryce n. p. w  
ć ą g u  ki lkunastu minut pokr  ta zo­
stała z catym naddatk iem To na-  
p.-wno nie s k u t :k  s tanowiska ,  za- 
z aczoncgo w przemowie ,Sch elita 
z bro io n ig o  zaciekle przez  ró ne 
Reichswehry,  Stal lhelmy i innych 
Ma k nkieuz ie ó w ;  to wynik  na­

d z ie j  że z rezumienie  w ła sneg o  in­
teresu położy wr es  me k ie s  w y b u ­
ja ości ni t e u t . ń s k i e g o  nacjonal i ­
zmu i wciągnie Niemcy w  k o ’o 

ańs tw i na odów, s tawia jących 
u trzymanie pokoju na miejscu na-  
czolnem s w y . h  sspirc.cyj.

Czy jednak  ua*iz,eja to u zasa d ­
n i o n a ?  N a pi óż no  szukamy obja­
wów, które wskaz yw a ły by ,  że 
Niemcy i sto nie wyzbyć się chcą 
pr og ra m u  od wet owe go,  zagraża ją ­
cego  lozcę tan  em nowej wojny 
w Europie.  O b a w i a ć  się też n k -  
y, że pod  prze o dem rczmai ty  h 

Sch achtć w d ą : , ć  one będą  r czej 
do wyzyska : ia nowych a tu tów do

zaspokojen ia  nienasyconej  z a c h ’an 
rości,  do popierania  wszelkich cie­
mnych du-.how i k ierunków roz­
strojowych,  by wywołać  zawieru­
chę i z jej pcmuC:|  wz ą ; zemstę 
na zwycięzcach — z „wczora j1*.

Wzm ocnio ne  ostatniemi p o w o ­
dzeniami s tanowisko  Niemiec win­
no być  dla Polski g reźnem Tekel- 
Mane-Fares .  Ta cd  z a r h o d u  i a- 
c i ska jąca  na Polskę potęga  nie z a ­
niedba  n i e w ą t p i w i e  nicz.-go, by 
u:iu iniać nam egzystencję zaiara- 
s o w y w ać  drogi  rozwoju,  d e p ry m u ­
jąco oddzia ływać  na stosunki e k o ­
nom czne. T r z e b i  nam polityki 
bardzo przewidywu ą c e j 1 ba idzo  
celowej,  bardzo  konsekwentn  j. 
W .n n a  ona  mieć charak ter  d o k ł a ­
d n e  o b m y ś  aiitj d fen^ywy, u p rz e ­
dzającej ka>dy w y p a d  niebezpie­
czeństw, a b^dą  one mnożyły się 
i b ę d ą  coraz  silniejsze.  Aby aką 
defenzywę ro zw in ąć  w pełn , irze- 
ba  p rzed ew sz y s  k e m  u p o iz ą d k o -  
wać stosunki  wewnęt rzne ,  ciągle 
jeszcze w k ła iące  si°, u p o r z ą d k o ­
wać  fmanse ,  o d b u d o w a ć  g o s p o d a r ­
stwo, zasilić- się poz ys ka n ie m  ka­
pitałów obcych  i m e *  w .p o g o t o ­
wiu s Iną, należycie wyekw powa-  
ną, a j ednym du hem ow a ną  
armję.

N adesz ła  chwi la  kiedy ty lko 
skupien ie  s l  wszystki  li prz ć iw-  
s tawić  się będz  e mogło  sku c . z n ;e 
zaborczym z a p . d o m  n szych są- 
s a d ó w .

£xpose Prem. Grabskiego.
S T O S U N K I M I Ę D Z Y N A R O D O W E .,-  Z A B E Z P IE C Z E N IE  P O K O JU . -  
S Y T U A C JA  W E W N Ę T R Z N A . —  O B R O N N A  B A R JE R A  NA K R E SA C H .

N IE U R O D Z A JO W I M OŻNA Z A R A D Z IĆ . - -  P O L IT Y K A  G O S P O ­
D A R C Z A . —  ULGI P O D A T K O W E  W  ZW IĄ ZK U  Z D R O ŻY Z N A . 
K W L S 1 J A  B E Z R O B O T N Y C H . —  K R Y Z Y S K R E D Y T O W Y . P O L I­
TYK A  B A N K U  P O L SK IE G O . — P R E L IM IN A R Z  B U D Ż E T O W Y . -  RE* 

D U K C JA  1 O S Z C Z Ę D N O Ś Ć . -  O B O W IĄ Z K I R Z Ą D U .

Warszawa 22 października.  (Te). 
G. L.). Sejm. 155 pos iedzenie  22 
października 1924, pi. czątek  o godz.
16-30.

Na wstępie  poświęci ł  Marsza łek  
wspomnienie pośmier tne  zmar łym 
w czas:e prze rwy pos łom Drowi 
Rubinowi  J o n a s o w i  i Tade usz ow i  
F udak o w sk iem u .  P os  owie w y s ł u ­
chali  p r zem ów ie ni aM ur sza łk a  s to jąc

Następnie złożył ś lubo wanie  p i -  
seiskie n as tę pca  posła śp. F a d a -  
kowsk iego  p. Boles ław Bator.

Us ta w ę  o do da tk o w y m  prelimi­
narzu r a  rok 1924 odes łano  w 
p ie rw sz em  czytan iu bez dyskusji

du komisj i  budże towej  i p r zys tą ­
piono do  p ie rwszego  czytania p re ­
l iminarza b u d ż e t o w e s o  za rok 1925.

P O L SK A  NA T E R E N ir  M IĘ D Z Y ­
N A R O D O W Y M .

Pierwszy zabrał  g u s  Prezes 
Rady Minis t rów i M nister  skarbu 
p. W ł a d y s ł a w  C r ib sk i ,  który ro z ­
począ ł  swe  p rzem ów ienie  s -wami: 

„Z bie ram głos, bu pragnę  o- 
mowić  całokształ t  n a s z r : sv uacji 
Z i c z n ę  więc od s to sun ków  między­
na ro do w yc h .  Od oz i su przerwy 
w pracy  par lamentarne j  Se jmu w 
zakresie poli tyk międzynarodowei '

Znakomita „kawa z

Od dziś codziennće
od godziny 8-meJ wieczorem do 1*sze| w nocy

Hoiicert pierwszorzędnej orkiestry „K O S C H A “
udziałem skrzypka Harry ego, zwanego królem „Shimmy*, 

pianką“  na sposob wiedeński, czekolada, herbata, wina, likiery i inne napoje pierwszorzęnnej jakości.
Od godz. 8 — 9 rano podaje się śniadaniu urzędnicze dla P. 1. Urzędnhów. mmmmmmmmmmmmm

Kawiarnia da ia Paix
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inżynierowie i prawnicy Kolejowi uzyskają  
wreszcie  należny im s z c z e b e l

(Telefonem od naszeco korespondenta.)

uwydatn i ły  sit; pow ażne  dla nasze ­
go bytu p a ń s w o w e g o  zagadnien ia.  
S ta n  w ytw orzony  po wojn ie  w y ­
woła!  znaczne t rudnośc i  w ś r ó . 
wielkich mocars tw,  t w órców  teąc 
s ta nb ,  g ów nie  Anglj i  i Franc  i 
W  obu  tych kra jach uznano ,  ż 
znaczną u ' gą  w  położeniu niet 1 e 
ich samych ale i innych będzk 
w zm oż en ie  bezp 'ec zeńs t wa  i o'.v 
szechnego i w p ro w a d z e n ie  między­
na rodo wych  porozumiewali ,  które po­
w inn y  się s tać  p o d s t a w ą  d la  wzm - 
cenią dz ia ła lnośc i  gospodarcze j  
f inansowej  świata,  w s k u t . k  której 
w Anglji mogłoby  us tać  bezrobocie 
i  we Francji  zmniej szyłyby się c ę- 
iary ludności  prz z uzyskanie od 
Niemiec odszkodowań.  W  tym d u ­
chu  poczęte  były wszystkie konfe­
rencje m iędzynarodow e,  jak r ó w ­
nież os tatn ia  ses ja  Ligi Na rodów.  
Kwest. 'a ta stała się dla Polski  
bardzo  znamięnna  i da ła  wyniki  
doda tn ie .  Sp ra w a  zabezpieczenia  
poko u św ia to w ego zrobiła znaczny 
k ro k  nap rzód  (arbi t raż  o b o w ią z k o ­
wy). P  iska pragnie  pokoju b a r ­
dziej,  nić k toko lwiek  inny. Po n ie ­
waż  pragn ie  ona tego p o k o j u ' j a k  
najusilniej ,  więc c /u jn a  być  musi  
by  wszystko ,  co się dzieje na te ­
renie międz yna ro dow ym ,  pr ow adzi ­
ło  istotnie do zabezpieczenia  lego 
poi oju i by  p o d  po k ry w k ą  deba
0 pokoju n e s r y k o w a ć  przyszłej  
wojny .  Przesz łe  dzie e ludzkość  
nieszczędzi ły różnym na ro do m ja- 
rówmeż  n as r em u  rozczarowań i dla 
tego  będz iemy dos ta te czn ie  czujni, 
by z ażeg n y w ać  wszelkie  niebezpie­
czeństwa n a r u s z  n ia  pokoju.  Z a s a ­
dy p owyż sze  po d y k to w a ły  Rządowi 
dop i l n o w a n ie  w Genewie ,  by za 
p o d s ta w ę  da lszych dążeń  do k o n ­
solidacji  pokoju p o w s zechnego  przy 
jąć n ien arusz a ln ość  u m ó w  w z a ­
kresie terytorjalnym. Pokój  bowiem 
św ia ta  jest  nie do pomy ślen ia  w ta ­
kich w a r u n k a c h ,  w któ ych k to ­
kolwiek  mógłby  p re t e n d o w a ć  do 
rozszerzenia  s w yc h  o b e c n y c h  g r a ­
nic. Dzięki  zab iegom Min Skrzyń­
sk ie g o  tego  rodzą u zakusy  nie 
zn a jd u ;ą  p oda tn s r  o gruntu  w Lidze 
Na ro  ów; Niemniej  w y m a g a ć  będą  
ze s t rony  polskiej  c z u n o ś c i  i za­
b iegów,  by w c ią gn ąć  w  orbitę 
międzyn a ro do wy ch st .  sunkówNiem-  
cy i Rosję G d y b y  is to tnie  Niemcy
1 Rosja w  razie wejścia do L'gi 
Na ro d ó w  upod obn i ły  się do nar o-  | 
dów,  dla który ch i s tn i e ją ’e granice  
mają być  dz ie łem n ienaruszalnym
i g d yby  p o sz ano w an ie  p r a w  wszy­
stkich bliższych I da l szych  sąs  a- 
d ó w  zna jd ow ało  swe wc ie Ln ie  nie- 
tylko  w oficjalnych doku me nta ch  
ale i w całej  psychice  tych dwóch 
naszych sąs  adów ,  to w t e d y  na­
p ra w d ę  mo gl ib yś m y  być  spokojni
0 przys z ł o ść  naszej  Ojczyzny. Ale 
żeby tak by/o,  mus ia łaby  nastąpi.' : 
w tej psychice  z m i a r a ,  na którą 
się jeszcza^dz is ia j  n e zanosi ,  Rze­
czywis tość  natomias t  wskazuje  -na i  
inne nur tu jące  u naszych  sąsiadów 
prądy.  Opin ja  po lska  je s t  na nie 
b a rd z o  czuła i s łuszn ie .  Pragnąć  
musimy by i miaroda jna  cp in ia  in­
nych k ra jó w  zdawała  sobie  d o s t a ­
tecznie z tego  sprawę,  że nie jest 
u t r w a le n ie m  pokoju a przeciwnie 
s ian iem niepokoju spr zy jan :e p o ­
wiewo wi  pow szechne j  zawieruchy
1 pot usz ani em  tematów,  które nie 
s ą  niczem innem jak  pr ób am i  o d ­
wetu  ze s t rony tych czynników,  
które w  c iągu  d ługich  lat dzierży­
ły Polskę  w  niewoli i które ze 
wskrzeszeniem naszej  Ojczyzny wi­
docznie się nie pogodziły.  J a k k o l ­
wiek  pań s tw a ośc ienne ,  dawniej

Warszaw a.  23. października.
W  sprawie przyz u n ia  p racow ni­

kom kolejowym ze studiami akndc- 
mitkiemi odmówionego ;»t w yższe­
go szczeblu uposażenia, który z o- 
kazji wejścia w życie us taw y uposa­
żeniowej otrzymali w swoim czasie 
urzędnicy z wyższemi studjami

zaborcze,  dziś wyrzeka ją  s ' ę  swej 
przes. łości  imper j a l i s ty cz re  , ed ak 
w ob ec  w iek ow ych do św iad azeń  
nie możemy lekceważyć  w nich 
siły p r ą d ó w  zaborczych,  choćby  
p r z y b r a n y c h  w inne szaty.  Naród 
świa ta ,  które przez uznanie wskrze  
szon j Polski  po tęp i ły  jej da wi  ą 
niewolę,  niepowinny w y w o ł a ć  przed 
Polską  up iorów dawn ych  knewań,  
czyha jących  na je o s ' a b c n i e  i zgu- 
hę i d l a t e - o  n iepowi nr  y nada w ać  
k tóremuko lwiek  z n o a i s tw  roz­
b iorowych miejsca w Lidze Naro­
dów wyższego ,  niż Polsce.

SYTUACJA, WEWNĘTRZNA 
POLSKI.

W  syttuacji  wewnęt rzne j  P a ń ­
s tw a  byl i śmy św adkami  zwiększe­
nia się liczby, a g ó w n i e  in tensy­
wności  n a p a d ó w  rab unkow yc h na 
kresach,  j akkolwiek  nap ady  te roz­
miarami swoimi  wykraczają  poza 
zwykły bandytyzm,  to jedn ak  mu­
szę podkreśl ić ,  że towarzyszy  im 
zwykle  rabunek,  przyczem przed­
mioty z r a b o w a n e  w yw ożone  są po­
za gran ce Pańs twa.  Rzuca to wy ­
raźne świa t ło  na cha ak te r  tych 
ak tów gwałtu.  P r z y p t m i n a  to sto- 

unki  pogran iczne  z przed setek lat
i dowodzi  konieczności  zorganizo­
wani a  ze s t rony P ań s tw a p lskiego 
u  nei i sku t . c zne j  barjery ob ro n ­
nej. Nie m a s o w e  represje,  nie cię­
żary s tanu  wyjątkowego,  o d c z u w a ­
nego przez całą ludność ,  ale zwnyo- 
żenie siły odporne j ,  gwarantu jącej  
bezpieczeńs two na miejscu,  oto 
d : o g a ,  po której poszedł  Rząd. 
Prosta zamiana  policji wojskiem,  
nie by ła b y  rozw iązaniem  zag a d n ie ­
nia. Rząd zorganizowa ł  z c a y m  
możl iwym p o s p i e . h e m  straż g r a n i ­
czną policyjną,  iecz zmi l i ta ryzowa­
ną i pos tawi ł  na czele a dm in is t r a ­
cji w o je w ó d z tw  k re sow ych w o js ko ­
wych.  S tosunki  r a  Kresach  są  tego 
rodzaju,  że gotowośc i do  osobis te ­
go natychm asf ow ego odpieran ia  siły 
napastniczej  mus imy wy m ag ać  od 
wszystkich  czynników władzy ,  a 
t embardz ie j  od  osób stojących na 
czele adminis t rac j i .  G d y  Ojczyzna 
na sr a  by ła  w  pot rzebie,  dzielniejs 
jej sy now ie  porzucil i  za ęcia i s ta ­
now iska  cywi lne  i szli do armji.  
Dziś widz imy,  że z pośród wojsko­
wych t rzeba  w pewnych warun ka ch  
szukać  w ł a ś c w y c h  ludzi na stano 
wis', a w administ racj i  cywilnej.  Rząd 
nie myśli  byna jmniej  poprzest .  ć n a  
•zorganizowaniu siły odporne j  na 
Kresach i przystępuje  do  naprawy 
adminis t rac j i  w całym szeregu  dzie­
dzin. Rząd dążyć będz ie  do zha  - 
m on izo wa nia  dz ia ła inośc i  w s z y s t ­
kich w ładz  na Kresach tak, by  lud­
ność mie jscowa mogła  odczuć  i 
zrozumieć,  iż władze  po lsk ie  nie- 
tylko wymagają  po s łu sz eńs tw a ,  ale 
t roszczą się o do b ro  samej  l u d n o ­
ści. Do tego przyczyniać się będz ie  
osobny de le g a t  rządowy, już wy­
znaczony z szerokimi pe łnomo cni -

wszystkich istnych JyKastcryj, do* 
v Uidiłje się W asz korespondent, że 
pomyślne załatwienie ‘ego słuszne­
go postulatu pokrzywdzonych u- 
rzedusków został.) już zadecydow a­
ne i niebawem uk iz ić się ma odno­
si: c zarządzenie z ważnością praw-

ctwami.  W  szczególności  postano- 
.vił Rząd przyspieszyć  s tosowanie  
reformy s to s u n k ó w  ro lnych na Kre­
sach, z sz rok iem u w ględnieniem 
udziału mie jscowej  ludności .  Rząd 
nie s tawia  wcale tej akcji w związ­
ku ze sposobami  reago wan ia  na 
akty gwał tu napas tn iczego .  Gwał t  
musi być odpar ty  zawsze  silą i 
wskutek  tego,  że w jakiejś m ie js c  - 
wości  istnieją gwał ty ,  nie można  
rozc ągać  na  n ią  dobrodz ie j s tw,  ale 
rów n ie ż  nie należy z tej racji p o ­
zbawiać  jej tych właśnie dobr o-  
dzi jstw, d o  k tó r y . h  mają w P o l i c  
prawo wsz yscy  jej obywate le.  P o ­
s tę pow ani em  w ładz  w o b e c  lud no ­
ści Rząd p ra g n ie  dać  m o i  ;ość t j 
ludności  na leżytego zor jentowania 
s ę w jej w ła s n y m  losie i z rozu­
mienia  w ł a s n e g o  interesu. W tym 
celu pol i tyka Rządu musi  być  p ro ­
g ra m ow a ,  świadoma ,  konsekwen-  
t a i t iwała.  P ie rw szy  fundament  
dla takiej p o l i ty k i  dają us tawy ję- 
z y i o w e  przez Sejm uchwalone .  
Da lsz e  kroki  zamierza  Rząd rozwi­
jać konsekwentn ie ,  i icząc na w sp ó ł ­
udział  tych sa m y c h  czynników p a r ­
lamentarnych,  które zapewni ły  p -  
wodz  nie u s ta w  językowych.  O w o - . 
ce tych prac  nie m o g ą  być  szybko 
dojrzale.  P ra c a  r a  i ustal  n em po­
lityki polskiej  r a  Kresach ,  to nie 
jest czynność  na efekt a j e d r a  z 
p o d w a i n  przysz łego bytu naszego  
Państwa.

NIEURODZAJ I ŚRODKI ZARAD­
CZE.

O b o k  tych dwócn powa żnych  
zagadnień ,  j ed ne go  z poi . tyki  mię­
dzynarodowej ,  d rug ie go  z zakresu 
s to s u n k ó w  na Kresach  w  wewnęt rz -  
nem położeniu  ca łego  Pańs tw a,  jest 
również parę  wielkiej miary ogól-  
: y  h faktów,  których omówienie  
właśn ie  dzis aj, kiedy ma my  przed 
s o b ą  budże t  na rok następny ,  w y ­
maga szczególnej  uwagi .  Przede- 
wszystkiem musimy zas tanowić  się 
nad tem, co no weg o  w p r o w a d z a  w 
nasz s p osób  in ś l en i a  o naszym 
stanie  dzisiejszym i najbliższej p rzy­
szłe ści, u jawniony już dzis aj d o ­
statecznie nieurodzaj .  Wiemy,  że 
m e d z a j  jest o 3 0 — 40 proc.  mniej- 
s y, niż w roku  zes Jym, a 30 pre 
m. i jszy, niż przeciętny.  Jeżeli  s o ­
bie uświ adomi my,  że wo gól e  nie­
urodzaj  w Polsce  wys tarcza  żale- 
dw e na pokryc ie  własnej  ko ns um -  
cji, to mus my sob  e zdać z tego 
sprawę,  że n ieurodzaj  tegoroczny 
j .  st wielką i ciężką klęską.  W o r a w -  
dzie dane statystyczne pozwol i łyby  
poniekąd  sądzić,  że nieurodzaj  za­
mknie się w gran icach pewnych 
możliwości ,  jeże! byśmy urodzaj  ze­
szłoroczny uważa li  za znacznie wyż­
szy, i i ż  p rzec i ę t ry  i uw aża l i ,  że 
wys ta rczy on na konsumeję  13 mie­
sięcy i gdyb y śm y  w  tak im razie 
urodzaj  t egoroczny uważal i  za ko­
nieczny dla pokryc ia  konsum£ji  je­
dynie  11 miesięcy, to w ta im razie

okaza łoby  się, że nieurodzaj  t ego­
roczny wym aga ć  będz ie  skórczenia 
konsunioji  za ledw e- o 15 prc.

Tauie skórczenie  dzięki u ro dza ­
jowi kar  ofii j . s t  zawsze możliwe 
Więc jeszcze nie wkrocz l iśmy w 
; tan, o którym mogl byśmy mówić, 
że jest  on klęską. Ale p zedewszy-  

tkiem nie w o l . o  jest  z d o s t a te ­
czną pe wno śc ią  opi; rać się na d a ­
nych s t a 'y s  ycznych wszelkiego ro­
dzaju.  Nasza  i t a tys t yka  jest niezła, 
ale na jdoskonalsza  s a iystyka  nie- 
potrafi jeszcze rozprószyć obaw,  
Które nas t  ęcza. Dlat go leż k o n :e 
cznem był o  ze st rony Rządu  st so- 
w anie ca ł ego  szc.egu  S a d k ó w  za­
radczych i to na ychmiast .  P o d  tym 
względem Rząd nie z a w a h a ł  s ię  
przed i od  ięsieniem opła t  w y w o ­
zowych od żyta i to dw ukr o tn  e 
jakkolwiek sam obiecywałem Sej­
mowi, iż t ego czyn ć ■ ie b ę c ę  i że 
przeć wnie  zmniejszę r piaty w y w o ­
zowe. P a  nar adz ie  g rpodarcze j  
we  wrześniu ze wspó  udziałem rol ­
ników w  jaśn i łu  sie, że c e ra  ż.-ta 
r a  ry n k u  kraj wym nie jest u w a ­
żana przez ro lnb  ów  za zbyt  niską 
‘,17— 18 zł.), czuł  m sic więc u- 
p rawn iony  we wlasnem sumieniu 
i t r - s ce  o interes  całego kraju,  do 
tego by podnieść raz i drugi  cp!a-  
ty za w y w ó z  żyta, by ws .rzymać  
zupe łn ie  le i  wywóz ,  przy/ zem ce­
na nie tylko nie sp ad la ,  ale po d­
n ios ła  się do 22 zł. W ęc rolnicy, 
na te n n es-raciii. Następnie,  gd  - 
śtr.y widzieli ,  że cena jęczmienia 
poszła ba rd zo  w  górę,  nznaliśmy 
za rzecz i o n i e c z r ą  iówn ież  i ję­
czmień obłożyć  opł a t ą  wywozow ą,  
a to w tym celu, żeby wysoka  
cena jęczmienia n e skłoniła rolni­
kó w  do  s p a s a n  a żyta ;ako p r o ­
duk tu  ta szego od jęczmi nia, b /  
jęczm eń mógł  iść  r.a ko. s m u c ę  
szerszych  wais tw.

jednocześn ie  zniósł Rząd c ło  od 
mą i zagraniczne; i r d  ryżu i prze 
znaczył 3,000.0 0 złotych na zakup  
zboża,  by rozporządzać  n em dla 
nowej  kainpar.ji .  Ja ko  czwar ty ś ro ­
dek  na tychmias towego działania zc 
s t rony Rządu  oznac a Prezes  M i­
n is t rów projekt,  k tóry  musi wej i  
do Se mu o uregulowaniu  prze­
miału zboża t k, by  większa ilość 
żyta mog  a iść na konsumeję  ludz­
ką, a mniejsza i a konsumeję  zw ie ­
rzęcą.  Zważywszy ,  że nieurodzaj  

, jest t akże k lęską  dla p io d u c e n  a, 
z a s to sował  Rząd system pomocy 

, dla producenta .  Mimo, że budżet  
by ł  uchwalony  i zamk ięty, Mini-  
s t e rs iwo skarbu  z d e c y d o w a ć  się 
do konać  pewnych wy datkó w,  z k t ó ­
rymi dziś p rzychodzi  do  Sejmu o 
ich usprawiedl iwień  e. Po  a budże­
tem dał  Rzą i 4,OCOOCO zł. d:ob- 
nytn rolnikom, a nadto  na zasiewy 
jes en e wy dz elił w  B anku  rolnym 
6,000.000, l a zem  więc 10000.000.  
O usprawied l iwien ie  zwraca się 
Rząd do  Se jmu j e d y n :e wyda tk u  
4,(.00.000, g ty2 6,000.000 ma  być 
zw ró co n y d i  w roku  bieżącym.  Na 
o có ł  , j ' d n a k  rolnik dos ta ł  w tym 
r ku 22 m tj. z ł ,  z czego korzys a, 
pozatyni 10 mil!, ł. zupełnie u 
sprawiedl iw iony ch  budże tem.  O g ó ­
łem pomoc dana  rolnic wu wynosi  
30 milj. zł. Jest  to pomoc u s c ra  
wiedl iwiona . Rząd więc zas tos o­
w aw szy  ś r o d e k  ku uchronię kon­
sumenta  u trzymania  cen na p e w ­
nym poziomie i ku  z a - o b  e ieniu 
uc iekania  zbóż ch lebowych z Pol ­
ski z robi ł  duży wys i łek  na rzecz 
rolników. Na jw iększą  jednak  rze­
czą, która jest  w y r i k i t m  stwjer ;  
dzonego  n ieurodza ju  jest  kolosa  ny 
przewrót  cen, jaki i as tąp  ł. Ceny 
p r o d u k tó w  rolnych p o d r i o s ł y  s:ę

dopodobnie od l. paździor ;tk,t br.
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Ministsr gen. Sikorski w Cherlio ii i i i
WIZY 1A MINISTRA DALA O K A Z J Ę  DO MANIFSTACJI  PRZYJAŹ­

NI FRANCUSKO-POLSKIEJ

Pa ryż ,  22 października. (Tek O. 
L.). W iz y ta  M jnislfa Sikorskiego w 
Ciierbomgu dala  okazję do w s p a ­
nialej manifestacji przyjaźni francu­
sko-polskiej nie tylko ze s t ro n y  rzą 
diu i władz, lecz tak że  ze s t ro n y  lud 
rości.  M inister Sikorski ;jvy.j b i l  do 
f UierbouTga w  tow a izy s tw ie  adirflra 
la Porębskiego , pułkownika1 Klee­
berga f kom andora Solskiego. Po  u- 
roczysicm  przyjęciu na dwtorou w 
sali honorowy] Minister w yszed ł 
na  peron, gdzie tastawfbna była  
kom patya honorow a ze s z ta n d a ­

rem. Minister  oddał  h o n o r y  sz tan­
darowi, po „zcm przeszedł p rzed  
fron tem  kompanii honorowej. Mu­
zyka odegrała M a rsy la n k e  i hymn 
polski. Minister udał sic w tow arzy  
■stwic całego orszaku, o"az ministra 
Jlum can ta  di, porffll gdzie wsiadł 
na  pokład okrętu strażniczego, i u- 
daj się do przystan i o k rę tó w  wojen 
nyeh. Ministrowie wsiedli na łó lz  
podwodnej i pogrążyli się w  wodę, 
a następnie  p rz y p a t ry w a l i  się ćwi­
czeniom miotania to rp ed  j p róbom  
pogłębiania dna  morskiego.

o  100°/,, a ceny żywnośc i  o 60 % .  
Jes t  to o g r o m n y  p iz e w .ó t ,  jeżeli 
się zważy,  że złoty polski ani 
d rgną ł .  Rolnik nie może mówić,  że 
ca łoksz lał t  życia gosp od a ,  czego 
przychylii  się na jego niekorzyść.  
Nieurodza j  do tyka  rolni, a a ' e  sto- 
s  nek cen prze izuc i ł  się w  ten 
sposób ,  że znaczna  ilość p ro d u k ­
t ó w  dla rolnika nie jest  już dzisiaj 
droż za, niż p r z e d  wojną Je s t  to 
d o  pe w n e g o  stoDnia pociechą .  
Nieszczęściem jednak  jest ,  że d io-  
ż zna p rod uk tó w  rolnych z a h a m o ­
w a ła  zupe łn ie  tę dobroczynną  e w o ­
lucję, na k órą  wkroczyl i śmy w 
maju i czerwcu,  a króra miała "do­
prowadzić  do s tanienia po w sz e c h ­
nego wsz t lk ich  p oduktów,

DROŻYZNA.
Z p o r ó w n a n a  cen w Polsce  

z cenami w  Niemczech d o c h : d z ! 
Pre zydent  Minis trów do wniosku,  
że zm arn ow a l i ś m y  trzy miesiące 
w  zakresie obniżenia  cen innych 
to w a ró w  a podwyżka  cen żyw ości  
sk u tk iem n ieurodza ju  p o w s t z y -  
ma ła  rozpoczyna jącą  się u nas,  
lecz s łabszą,  niż w Nieme ech 
ewolucję cg ó laeg o  obniże nia. Prze-  
o wytworzyły  się u n a s  zupe łn ie 

nowe zagadnienia,  których nie- 
n iehś tny  przed t rzema m esiącant i  
Rzad ce lem pow s t r zym an ia  d r o ż y ­
zny n e tylko  rolniczej ale i o g ó l ­
nej w p r o w a d z i ł  szereg  ulg p o d a ­
tkow ych o których poprzednio  
meinyślal  s ta ra jąc  się pójść z do- 
mocą e k sp o r t o w i  i w s z e d ł  na d r o ­
gę regulac ji  w y s o k o ' c i  cen droga  
arył  celnych,  Z ogólne go  kryzysu 
gospodarczego  wynika  zwiększenie  
się l iczby bezrobotny ch ,  k tóra  w y ­
nosi ła w  i  wrze śn i u  163 000. Jes t  
to nie|  okojące zwłaszcza,  że p o ­
łowa be z robo tnych ,  to robotnic ,  
wykwal i f ikowani  a wśród  nich rc- 
bo tn icy  z Oórri .  Siąska .  W związku  
z b e i r o b o c  em pozos ta je  u nas za­
gadnien ie  emigracj i  sił rob oczych  
z k i a  u. Rząd przec iwdziała jąc  te ­
mu c h o r o b l i w e m u  ob  a w o w  w y ­
k o n y w a  prz ede ws zys tk ie m ustawę 
o b z roboc  u w  ten sposób ,  że 
z d e c y d o w a ł  się letnie m i e s ;ące 
p o t r a k t o w a ć  u lgowo,  to znaczy  nie 
zaliczać do  tycii miesięcy tych, 
k óre w e d ł u g  us  awy z a h a m o w a ­
łab y  już w  na jbl iższym czasie bez- 
r o b o 'n v m  p ra w o  do zas i łków rzą ­
do w y ch  i p r zed łuża  w  ten s p o s ó b  
okres,  w  którym te zasiłki m ogą  
być  wypłacane .  W y m a g a  to w s t a ­
wienia  do w y d a t k ó w  i do d o d a t k o ­
wego b u d ż e t u  6 ntiij. zł. na te 
najbl iższe miesiące.  Pozatem p r z y ­
chodzi  Rząd  z p o m o c ą  mias t  in w 
pos tac i  zal iczek na inwes t  cje miej­
skie, które pozwol i łyby  za t rudni ć  
bezrobot  ych,

RZAD NIE BĘDZIE UDZIELAŁ 
POŻYCZEK.

Premier  przechodzi  następnie 
do  omówienia  kryzysu k r e d y t o w e ­
g o  s twierdza jąc ,  że Rząd uczynił  
wszys tko  dla zaradzenia  l ichwie 
pien ężnej i u lżenia b r a k o w i  ś r o d ­
kó w  obro tow ych.  P oza tym  p o s ta ­
now i ł  u lo k o w a ć  s w ą  w ol ną  go ­
tówkę  w  ba n k a c h  pa ń s tw o w y ch  
n a  zasdenie  kredytu  życia g o s p o ­
darczego.  W  ten s p os ób  u lokował  
Rząd w r ó ź n j c h  te rm in ach  prz e­
szło 40 mil ionów złotych,  wycho-  
r z ą c  z założenia,  że w pra w dz ie  
n !gdz ie  w żadnej  us ta wie  nie je t 
powiedz iane ,  by  ś rodki  po da  ko w  ■ 
mo żna  było lokować,  lecz nie jest  
też p o w ie d z ia n e  by nie w o lno  tego 
czynić.  Premier będzie rad  jeżeli 
ta s p ra w a  będr ie  raz wyja śn iona .  
Pojęcie lokaty chce  Rząd  t r ak to­

w a ć  bardzo  se ;o uważa jąc  ją za 
k-ótkoterin n ’v ą która ma b ć w 
' k ie s ie  dan ■ o roku budże towego 
s tanowczo skłócona. Na drogę  wy­
c iągania p en d v od  s a rbu  p e d  
foriną pożyć  ek Rząd b e z w r r u  k - 
wo niepójdzie,  c oćby się sp o t k r ł  
z na jwiększymi  żalami  i z na jwię­
kszy m nacisk em. Rząd w y d a ł  roz­
porządzenie  o obowiązkowej  sronie 
procentowej .  Dalszym krokiem Rzą­
du na d m d z e  poi tyki f .nans .we 
było oddz ia ływanie  na ins t t tu c i e  
k e y tow e  w k ie runku fuzj• nowa-  

!a się i zmniej szenia  ko sz tów  ad- 
m nis r a c y j m c h  N estety w  tym 
wzgl dżie nie tnoże Rząd  poszczy­
cić się doda tn imi  rezul tatami.  W y ­
siłek Ministra ska bu polega  na 
tern żeby  P o l s k a  m og ła  się obyć  
bez kredytu  zagranicznego .  Lecz 
produkcja  kra o w a  wykazuje  tan 
znaczne  zapot rzebow anie  pożyczko­
we, że temat  pożyczki zagran iczne  
mu i być zawsze uważany  za jedno 
z najp ważni-jszNCh z a g a d n k ń  le­
jący h r>r, ea P o i s l ą

Kredyt  zagraniczny  potrzebny 
jest nic Rządowi polskiemu, lecz 
życiu gospodarczem u Polski a Rząd 
s tw arzając  Iiunk g o spodars tw a  kra 
jow ego zainicjował w łaśn ie  akcję 
w kierunku uzyskan ia  z a  granicą 
kredytu dla naszego przem ysłu  i 
rolnictwa. W  tym w zgledzie już du 
i o  uczyniono,. Zakończone są sta- 
ra ira  w  zakresie  kredy tu  10 mi/jon. 
dolarów  n a  niw estyeje  miejskie i 
roboty  publiczne miejskie, mające 
na  celu uzdrowienie  w aru n k ó w  s a ­
nitarnych miast i u łatwienie życia 
p rz e m y s ło w e g o  m ias ta .  Obok in­
westycji miejskich s taw ia  Rząd n a  
pierwszym planie inwestycje kole­
jow e, w 1-szy nzędzic budow y  n o ­
w y c h  koie.ii, a p rzedew szys tk iem  
iijiji przecinającej południc Polski i 
łączącej Zagłębie w ęglow e z ca łą  
połacią Polski.  Budowa tej liinjf jest 
ustalona. P ra c e  podjęte będą w ro­
ku przyszłym przy pomocy kredytu  
zagran icznego. Obecnie czynione są 
największe wysiłki celem u z y sk a ­
nia kapita łu  zagranicznego n a  umoż 
liwienie m chu budowlanego, gdyż 
tylko kapita ł  zagraniczny  umożliwi 
wielką akcję budowlaną, na która 
Polska bardzo  czek a  ii która  jest je­
dną z najpilniejszych potrzeb. P r e ­
zes Ministrów przechodzi następnie 
do omówienia polityki Banku pol­
skiego, k tórą  k ry ty k o w a n o  jako 
zbyt ostrożną- P re m ie r  s tw ierdza , 
że Bank, któy ma sześćdziesiąt p a ­
rę procen t pokryc ia  na  złote p0'~ 
skie 1/3 w  złocie a 2/3 w  walutach 
obcych) Bank, k tó ry  s taw ia  sob ie  
za cel. żeby diieć ciągle n e tto  oko­
ło 20n miii. a ma przew ażnie  rvię- 
cel. niż 200 milj. w dew izach  ob­
cych, ten Bank jest (największą po­

tęgą w a lu to w ą  w Polsce. Rzeczą 
M inistra skarbu jest panow ać  nad 
śrubą podatkow ą, żeby  podatnik ni 
gdy niem ćgł się z ja w ić  z -większą 
ilością złotych pol.slćch, za  k tó re  
żąda dolarów od Banlku polskiego, 
niż ilość towarów-, k tóre  m a B ank  
polski do sprzedania. P o li tyka  B an­
ku polskiego musi być  tw a rd ą  i nad 
zw yczaj przezorną. Nikt nie powi­
nien zazdrościć Niemcom, że d o s ta  
ją 800 miljonów na życie gospodar­
cze i że Po iska  w iększej pożyczki 
nie dostała. W arunki, pod k tórym i 
Niemcy dosta ły  pożyczkę są n a d ­
zw yczaj ciężkie. T rzy  są  sposoby 
szybkiego i radyka lnego  zażeg n a ­
ni a k ry zy su  gospodarczego: P ie r w ­
szy to dopuścić do inflacji — teg o  
nie zrobimy. Drugi: przerymoić ca ły  
cfe.żar na jedną tylko w ars tw ę ,  na 
robotnika, tego nłetrzeba robić. — 
W reszc ie  trzec i:  m ożna  b łagać  ob­
cej pom ocy — i na te dirogę nie pól 
dzieliły! Mam prześw iadczenie  — 
zapow iada P rem ie r  — że P u ’skę 
s ta ć  na to. żeby nie p trścć  się na 
żadną z tych radykalizm ow i Najlep 

szc są  te m etody, k tó re  dKiaHaiąJ st-op 
niowo i pr;zez to  gruntow nie  leesa 
n iedom agania . Jako  ob.iaw n adzw y  
cząj ko rzy s tn y  i poc;esza 'ący, -wy­
mienia Prę.micr ruch na kolejach 
Państw ow ych , k tóre  ptyttai^ły u z ­
drowić swój budżet, a od listopada 
będą mogły czynić inw es tyc je  z 
w łasnych dochodów. Koleje nrze- 
t rw a ły  najgorsze miesiące : docze­
kały  • się dobrach  miesięcy: To jest 
oznaka , żc tak  musi być w e  w s z y ­
stkich • dziedzinach. P o lska  musi 
p rze trw ać  nieurodzaj tegoroczny , 
by  na przyszłość stać  się y ln ic jszą .  
Musi sic zas topow ać  do pew nych  
konieczności lwand\ eh. ą  v tedy. 
jak będzie lżej potrafi sk u teczn e j  i 
szybciej działać. Zęby to osiągnąć 
polityka gospodarcza  musi być syn 
tezą  polityki Rządu i spo łeczeń ­
stwa jednocześnie. V/ aparacie pań 
s tw o w y m  dokonano znacznych re- 
d a k c l  jp u w ąiac  n iepo trzebny  b a ­
la s t  sił ludzkich Całe życie gospo­
darcze musi to samo zrobić. Muszą 
to samo zrobić i instytucje społecz­
ne. Tylko przez łączny wysiłek 
Rządu i spo łeczeńs tw a  b d / 'e m y  
mogli nadać poktyce  gospodarczej 
prawdziwie skuteczny  kierunek. Po  
lifyka gospodarcza  w  c ągu o s ta t ­
nich miesięcy roku 1924 oraz. w  ro­
ku 1025 w ysunie  się n a  czoło n a ­
szych prac państw ow ych.

BUDŻET NA ROK 1925.
P rzechodzę do sch a ra k te ry zo ­

wał u,i a preliminarza budżetowego, 
w ynoszącego  1.980 milj. zł., z azn a ­
cza P rezes  Ministrów, że jest to o 
15% więcej, aniżeli w budżecie na

rok 1924. Łączna bow iem  cyfra n«  
■rok 1924, nie wynosi 1-592 milj. ał., 
•iecz wliczając . dodatków y  budżet 
124 inilj. zł., czyli, żc budże t  tego--, 
roozmy w ynosi  1.717 mili. zł. Budżet 
p rzyszłoroczny skonstruow any  jest  
na  tem. że osta tn i miesiąc bieżące­
go roku wzięto za m liroćam w. O z­
nakę. (że budżet tegoroczny daie 
nodstaw ę  do o p ie ra n a  p z s s z ł e g o  
roku n a  doświadczeniach teg o ro cz ­
nych s tan o w i to, że Rząd w y  stę­
p iło  z dodatkiem  do budżetu te g o ­
rocznego. cz tgoby  nie uczyjrł, gdy 
by  nie czuł możności do tego. Je ż e ­
li zaś z tym  w ystępuje , to w idać, 
że jest z czego pokryć  ten w y d a ­
tek. Do budżetu dodatkow ego nic 
m ożem y już przychodzić z pod utka 
m l  lecz budżet doda tkow y  p okry ty  
będzie z  n ieprzewidzianych w p ły ­
wów. 7 pożyczki dolarowe? i czę­
ściowo z pożyczki włoskie?, p rze ­
znaczonej na tr.ontfioł ty ton iow y a 
n iew yczerpane j  a ten  c e l  W re s z ­
cie dochód z bilonu .został przez ko 
misję budże tow ą  obliczony w  su n ie  
mn-itflswij, niż faktycznie w y n o s / /  
gdyż nie potrze b o w a lś m y  wcale bf 
lottem w y k u p \ w a ć  m arek  pc/skich,. 
Porów m łiąc  obciążenie wsi i miast, 
dochodzi P rezes  M in is trów  do 
wniosku, że zdolni bylibyśm y do pła 
cenią w iększych  podatków , ale sto  
simki finansowm. k re d y to w e  i go- 
spodaTCze sa tego rodzaju, iż zła 
by łab y  polityka, k tó ra b y  szla zby t  
daleko w  kierunku zwiększenia ć'<?- 
żaru podatkow ego. Jeżeh  więc lut 
dFiet w  roku 1925 niem a szukać żvó 
d'ła swe.i rów n o w ag i  wr z wiek szc- 
rm  Podatkowi to w’ takim razie tem 
silniej należy podkreślić Jeden ry s  
c h a ra k te ry s ty c z n y  tego budżetu: 
oszczędność. W ielką oszczędność 
osiągnk-to przez redukcję persona-
lu. M 'ysiłek oszczędnościow y W’ 
kieirunku p e rsonalu dywócli osta ­
tnich rządów  polskich w  ciągu pół­
tora  roku wynosił  58.000 osób zrudu 
kow anych . W ysiłek  ten P o d y k to ­
w any  koAi|?znością jest duży. lecz 
podkreślić n.ąicży. żę nrimo to  w 
jednej z dziedzin nictylko nic nas tą  
piła redukcja lecz pow ykszen ie  
Personalu o 2.775 osób. a m ianow i­
cie personalu nauczającego w Mini­
s te rs tw ie  oświaty. Jeżeli i budżet z 
roku 1925 liczy się. z kon ecznoścm. 
oszczędności, to jednak jest to bu­
dżet .przy k tó rym  nic rezylfm iemv 
z p o p ra w y  tych dziedzin, k tóre  na j­
więcej powinny nam  leżeć na se r­
cu Tu \vymi.-ufa P re z e s  M n I t r ó w  
dziedzinę szkolnictwa i reform roi. 
nyeh. Dalci porównuje w ydatk i na 
szkolnictwo w Królestwie, cżj>tlo­
ne przez rzad zaboiczy  z. tem. jo 
przewiduje na ten  cel Rzad polak'. 
Okazuje się. rżc na ośw iatę  ludową 
daie Rzad pONki więcej, niż o t r z y ­
muje ze wsi wszystkich podatków . 
Mimo świadomości ciężk eh w aran  
ków Rząd w p ro w ad za  do budżetu 
na reform ę robią sunie znacznie 
większą od do tychczasow ej. gdvż 
jest p rześw iadczony  o k o n ieczn o ­
ści zapoczątkow ania  tej reformy 
już w  roku p rżysz tym  Rów nież  \  
budżecie M inisterstwa pracy i on :e. 
ki społeczne;! są odpowiednie fum 
dusze konieczne, aby polityka so-  
d a l n a  "ządu zaw sze  równomiernie 
t rak to w a ła  dw ie  dziedziny: pomo­
cy dla d ro lm ego rolnictwa i robotni 
ka P ie z y d e n t  Ministrów omawia 
następnie  sposoby, umożliw łające" 
zachowanie rów now ag i Imdżatn. 
zwłaszcza wobec konieczności p ła­
cenia większych pensji urz.edmkom 
i w skazu je ,  łże najważniejszym



4 „GAZETA LWOWSKA* 2 dnia 24 Pa*daiem&a 1*&-
>MlWWW^i^«wW»i^wNWWa?Sr“Wnr-'- ■ ■ _____     mm____ ______________   0   ......... ................-■ ■■ -■- -“—--- rf1̂ —---i------ -——----—-2L=̂

Kampanio wyborcza i Niemczech.
NACJONALIŚCI P R Z E C IW  P L A N O W I DAYESA. — NIEMCY NIE P O ­
WINNY W S T Ą P IĆ  DO LIGI NARODÓW. — BOJĄ SIE. ŻE PR ZYJ­

DZIE IM BRONIĆ POLSKI.

Berlin, 22. paźdz. (Tel. Q. L.).
Niemieccy nacjonaliści lo /p te z ę l i  
wczoraj kampanję wyborcza. W

środkiem technicznym do opano­
w a n ia  sytuaciń w roku 1925 b idzie  
ten, k tóry  był z pow od/en iem  sto­
so w a n y  w  roku 1924. Są to  budże­
ty  miesięczne, w szy s tk o  p rzew idu­
jące j umożliwiające zachow anie  
ró w n o w ag i  budżetowej.

W  końcu oświadcza P re z y d e n t  
Ministrów: każdy  m is i  spełnić swój 
obow iązek  w  swoim  w łasn y m  za ­
kresie- Naczelnym obowiązkiem 
Rządu jest nłcdopośoić. żeby zloty 
się zaw aha ł ,  s trzec  złotego, jako 
najjwiększego dobrodziejstwa, a po 
drugie strzec rów now agi budże to ­
wej jako w arunku , żeby  p ie rw sze  
'dobrodziejstwo było  trw ale . To są 
te bezwzględne obowiązki Rządu. 
'Ale bezw zględnym  obow iązkiem  
R ządu  iest Joparcie  spo łeczeństw a 
w  w alce z jego boilaczkami. d r o ż y ­
zna. z bezrobociem, z zastojom, z 
■brakiem k redy tu  i d rożyzną  k red y ­
tu

Przemów jenie P rem ie ra  ■przy­
jęto żyw ym i oklaskami.

Marki/atck oznajmił. ze c z w a r ­
tek. piątek i sobota  Irettficego tygo ­
dnia sa r e z e rw o w an e  na obrady 

^klubowe i posiedzenia komisji.
Pe łne  posiedzenie Siymu odbę­

dzie się w c  w to re k  o sodz. 16.
Na noiyądku dziennym : p ie rw ­

sze czytanie szeregu pro jek tów  li­
stew . oraz rozpraw a nad cxpnse 
Minkstra skarbu ; nad budżetem.

P o '  odczytan iu  interpelacji posie­
dzenie zamknięto.

--------- ci— ——
K O N W E N T  SEN IO RÓ W 

Warszaw a,  22. paźdz. (Tel. G. L.). 
Na zwołanem dziś przez M arszalka 
Sejmu posiedzeniu konwentu senjo- 
rów postanowiono odbyć następne 
posadzen ia  
czw artek  
dać mo^ępść
zajęcia stanowiska wobC' 
czenia Prciłijera, złożonego na dzi- 
siejszem posiedzeniu Pan M arszałek 
zwrócił uwagę na pismo, klóre o- 
trzym ał od Prem iera  w sprawie za- 
legającycli wniosków (w liczbie 48) 
o w ydanie  posłów i. p ro u ł  przewód- 
r.iczącego komisji reguł,limitowej o 
przyspieszenie załatwienia tych 
wniosków. P o  wyjaśnieniach uczy­
nionych przez przewodniczącego 
komisji regulaminowej p-odi 'Popie­
la uchwalono, że kluby naradza  się i 
nad sposobem zmiany procedury t 
traktow ania  tych wniosków. Do­
tychczas bowiem na komisji regula­
minowej Vin>io$ki o wydanie refero­
wali posłowie tych sam ych kiubów, 
ćo  k tórych należeli posłowie, m ają­
cy być wydani. Zmiana procedury 
polegałaby na tern, iż spraw ę w y d a ­
nia danego posła referowałby poset 
z klubu przeciwnego obozu. W  dal­
szym  ciągu uchwalono na propozy­
cję Ministra rolnictwa dokonać roz­
działu sejmowej komisji rolnej na 
komisję rolną i komisi? reform rol­
nych, z k tórych pierwsza za jm ow a­
łaby  się sprawam i gospodarczemu, a- 
druga regulacją s t ruk tu ry  agrarr.ej. 
Następnie przy  omawianiu sp raw y 
udziału Sejmu w  pogłzcbic H enryka 
Sienkiewicza oświadczył M arszałek  
Sejmu, że złoży imieniem Sejmu 
wieniec na trumnie Henryka Sicn- 
ktew icza.

f  DR, W IT O LD  JODKO-NARKIE-  
WICZ.

• W a rsz a w a ,  22 października- (Tol. 
CI. L.) Dziś zmarł tu po ciężkiej choro 
bie iDr. W ito ld  Jodko-Narkiewicz, 
b y ły  po se ł  poiski w  K o n s tan tyno­
polu,

Berlinie otworzył ją przewodniczą­
cy lir. W csiarp , przemawiając na 
zgromadzeniu w  Wilhelms torf, mó- 
wiiąc o polityce zagranicznej. W y  
Stapil osi w  ostrycli słowach prze­
ciw piano,wi D uces i ,  k tó iy  nacjona­
liści będą konsekwentnie zwalczali. 
W śród  oklasków oświadczył, że 
Niemcy nie powinny wstąpić do Li­
gi Narodów. Sam fakt. że Niemcy 
po przystapieulu do Ligi Narodów 
m ogłyby  być  ewentualnie zmuszone

Z KOMISJI  SEJMO WYCH.
W a r s z a w a ,  22 października. (Tol. 

G. L.) Komisją adm inis tracy jna  o- 
b radow óla  nad a rtyku łam i 21 i 24 
projektu u s taw y  o ordynacji w gnu 
nie wiejskiej. U stalono zgodnie z 
projektem rządow ym , iż czas  t rw a  
nia kadencji R ady  gminnej wyrtpsić 
ma cz te ry  lata. Bierne p ra w o  w y ­
borcze uczyn iono  zawisłem  od u- 
kończenia 24 roku życia i półrocz­
nego zamieszkania  w gminie.

Komisja r.oilna p rzy ję ła  w  d ru­
gi om czytaniu p ro jek t u s taw y  zm ie­
niającej przepisy o ry b o io w s tw ie  
na te ren ie  Małopolski.

Po łączone  kom. w o jsk o w a  i p ra  
wnicza obradow ały  nad projektem 
us taw y o zakwaterowaniu  wojska w 
czasie pokoju. P rzy ję io  w  ni wek na­
kładający na zarządy  gminne obo­
wiązek dostarczania pomieszczeń 
dla wojska w nieruchomościach wla­

na ten cel przez 
wynajętych. Na pokrycie 

kosztów  mają stratny prawo uchw a­
lania osobnego podatku kwaterun­
kowego.  Nadto przyjęto wniosek, 
nadający p ie rwszeńs two wojsko­
w y m  w  o t rzymywaniu pomieszczeń 
opuszczonych przez urzędy pań­
stwowe,

SYTUACJA W  PRZ EMYŚLE
ŚLĄSKIM POLEPSZYŁA SIE.

W a rsz a w a ,  22 października (Tel. 
G. L.) W  miesiącu w rześn iu  sy tu ­
acja w  przem yśle  śląskim polep­
szyła się skutkiem obmżamia p lac 

robotniczych, iczęśdow ej redukcji 
robotników  zbędnych, o raz  zniesie 
nia pań s tw o w . poda tków  od węgla. 
Zarządy  kopalu z d e c y d o w a ły .się na  
obniżenie ceny o 10%, tak, że wę- |  
gicl n a sz  mógł k o n k u ro w ać  z zagra 
nicznym niemieckim i czeskim. Ró- ■ 
wiiocześnie skutkiem zw iększen ia  
zapo trzebow ania  sezonow ego na- 
ieży się spodziewać ca łkow itego u- 
n ichom jenia  kopalń dotychczas 
częściowego pracujących. W  p rze ­
myśle hutniczym z bs wielkich p ie ­
ców czynnych  jest  obecnie 7. Huty 
pracują zc zmujcisizonym s tanem  
liczebnym robotników  60% ekspor­
tu idzie obecnie do Niemiec. ..Rzecz 
posip.obta“ wykazuje, że już obec­
nie p rzy  układach z Niemcami n a ­
leżałoby zas trzedz , ab y  tow ary  ż e ­
lazne. w y w o ż o n e  po  15 czerw ca  
1925 podobnie jak dotychczas w y  
weżone b y ły  bez eta.

——o-----
PR O C E S  PR Z E C IW  ORGANIZACJI 

„CONSUL“.
Lipsk, 22. paźdz. (Teł. G. L.). Dziś 

rozpoczął się tu proces przeciw t. 
zw. organizacji „Cunsul"-

do obrony Polski wraz  z prowincja­
mi odebranymi przez Polskę, powi- 
iiien wys ta rczyć,  aby  Niemcy za­
niechały myśli przystąpień' , j  do Li­
gi Narodów. W  dalszym ciągu We- 
s tarp  w ystąp ił  przeciw prezydent )- 
wi Rzeszy, oświadczając, że ciymisj i 
jego leży w  programie parki iiucjj- 
•walistyeznej, Nacj m .dKci - zazn i- 
czył lir. W cs ta rp  -  nic, zaniechali 
myśli o restytucji monarchii w 
Niemczech i zakończył p rzem ów ie­
nie okrzykiem : Precz  z republika 1>- 
stODadową, precz z t rak ta tem wer­
salskim.

P A S Z P O R T  KOSZ TOWAĆ BED7IE 
100 ZŁ.

Warszawa,  2-3. paźdz. (Tel. G. L.).'
W  najbliższych d  liacli ukaże się 
rozporządzenie, normujące sp raw y 
paszportowe i usta łające cenę pasz­
portu zagranicznego na 100 zł. P a ­
szporty ulgowe i bezpłatne v vda- 
wan,ę będą na zasad icii dotychcza­
sowych.

 U-------

JAKA ARMJE MOŻE W Y ST A W IĆ  
MAŁA ENTENTA?

P rag a ,  22 paźdzłornrka. (Teł. O. 
L.) ..Tiniibuna“ podaje 'zestawienie 
liczebności armii Maicj E n ten ty  na 
stopie  poko jow ej i n a  stopie w ojen­
nej. Czechosłowacja  rozporządza w 
czasie pokoju armią, liczącą 155.000 
Żołnierzy, w  czas ie  wojny 500.000. 
Jugosław ia  w  czasie  pokoju 135.000 
żołnierzy, w  czasie w o jn y  Jeden mil 
ion. Rumunia w  czasie  pokoju 125 
tysięcy, w  czasie w ojny 2,400.00u.f

PO ŻAR W  Z B R O JO W N I  
W  WARSZAWIE.

(Telefonem od naszego korespondenta.)
W a r s z a w a ,  23 października. (Z.) 

W czora j  o g. 5 ran o  w y b u c h ł  Po­
żar  na terytor ium zbrojowni w a r ­
szawskiej  Nr. 2, należącej do D, O. 
K. W arszaw a, a  mieszczącej się 
przy ul. Stalowej. P o ż a r  w  ciągu 
kw adransa  został umiejscowiony. 
P rzy czy n ą  jest najprawdopodobniej 
krótkie spięcie przewodników elek­
trycznych, gdyż  w budynku nikt od 
wczoraj (godz. 5 popol.) się nie 
znajdował. Na  miiejsce w ypadku 
przyby ły  władzo rządowe, cywilne 
i wojskowe, które prowadzą śledz­
two i ustalają s tra ty .

OTWARCIE, SE SJ I  WCIKA.
(TcW onem od naszego korespondenta)

W a r s z a w a .  23 października. (Z.) 
Donoszą z Moskwy, żc o twar ta  zo­
sta ła  sesja centralnego komitetu w y ­
konawczego.  Na otwarciu sesji obe­
cny był rząd Związku sowieckich 
republik, oraz korpus dyplom atycz­
ny. Porządek  dzienny obejmował 
spraw y skarbowe, handlowe, budo­
w y  okrętów  oraz re fe ra t  Ćziczerina 
o sytuacji  międzynarodowej  (znany 
juz naszym  Czytelnikom w  sfrc* 
szczaniu. — Red.).

 o— —
KRÓL ALFONS IN TERESU JE SIR 

POLSKĄ.
Madryt, 22 paźdz. (Tel. G. L.) W 

czasie dłuższej audiencji udzielonej 1 
prof. wolnej w szechnicy Janowi Kras- | 
sowskiemu, król AlDns ujawnił wielkie , 
zainteresowanie się dla sp r iw y  organi- ' 
;,Łcji i rozwoju wolnej wszechnicy, któ- I 
rej jest honorowym czlwikiem i infor. 
mow.ił się szczegółow o o intclcktual- 
ccni życiu w Polsce.

POSEŁ  THUGIJTT NIE CHCE 
W S T Ą P IĆ  DO „WYZWOLENIA".

Warszawa,  23. paźdz. (Tel. G. L.) 
W  dniu wczoroaiszym odbyw ały  Gv 
narady  „W yzwolenia". Z astanaw ia­
no się na nicii nad w ybur iciii p rzed­
stawiciela do komisji adm iubtracyj- 
ncj w miejsce p. Thugutta, który — 
jak donosi „Kurjer Po-rai m y ' ^ »  n ‘.v 
ma zamiaru wrócić uo „Wyz-,»ok- 
nia“

 o— -
ZATRUTE GĘSf Z SOW DEP JI .

C! ct t -fo.riem c,c! i n i s z c g o  k o r c ^ p o n a c n c W
W a r s z a w a ,  23 października. (Z.i 

„Przegląd Wiecz." pod,ije se lzacyj- 
ną wiadomość, jakoby w transpor­
cie 7 w agonów  gęsi z :.o\\ depii zna­
leziono gęsi, zdradzające oznaki za­
trucia Zarządzono szczegółowe do­
chodzenia, ponieważ t r n  - p j r t  ten 
m ógłby się stać przyczy  lą licznych 
w ypadków  śniiertefnyih,

W ezw ano lekarza specjalistę, 
k tóry  zbadał padfe sztuki >i i do- 
jzed ł  do wniosku, iż nezwzwiędnie 
były  one zarażone. Zbadaniem tej 
całej sp raw y  zajmie *  jc-zczc spe­
cjalna kom isu  rzeczoznawców.

——o-----
Z  s o l i  s a r / o  w e}.

NIEDOSZ ŁA RE WOL UCJ A NA 
P ć  KUCIU.

Lwów,  23 października,  
( h )  W  proces ie  ka rn ym  W a ­

syla  Kranczuha  i towarzyscy,  o s k a ­
rżonych o zbrodnię  z §  J 8  u. k., 
a mianowic ie  o us i łowane  w y w o ­
łanie powstan ia  na Pokuciu,  a 
względnie o uczes tn ic two  w  tej 
zb ,cdni ,  zeznawali  ( z i s b j  dalsi  
osk rżeni, którzy się do  winy nic 
poczuwają  twierdząc,  ze d  agitacji 
Krancziika nie mieli żadnego w y o ­
brażenia.  O s ; a r  ony Źel i iczuk p o ­
daje,  że Krańczuk mó. mł  z nim 
w p r a w d z i e  wiele o bolęzewizmie,  
że jemu jed  akże te teorje wcale  
n e przypadały  do  gustu.  Osk.  Jluk 
zapytany,  czemu nie d o n :ósł  wła- 
d y, że Krańc  uk organizuje rewo­
lucję, o d p o  iada, że niema w o g ó k  
pojęć a, co to jest  rewoluc ja  Osk. 
Hutyniuk p o t w n r d z a ,  że Kraiiczuk 
w  jego obecnośc i  c z : s to  bluz'mł 
Bcgu.  0 ? k .  Kiszczuk nie wieczial ,  
że Krańczuk,  k tó r . m u  udz  eli t  n o ­
clegu w swojej chacie,  jest  ag i ta ­
torem rewolucyjnym.  Z zeznań 
wszys tkich  oskarżonych  odnoś ;  się 
wrażznie,  te g łównym i właściwym 
winowajca je s t  p ie rwszy  o ika rżony  
W-isyl K ańczuk,  kfórv jako emi- 
s a r u s z  j t k t j ś  ukraińsk i . j  władzy 
rewolucyjne j szirgył  w ś ió d  c irm-  
nycii huc ułó w h a s ł ?  i teor e, któ-  
i vc li ci wca  e nie ro z u i n i e l .

SKRADZIONA CZEKOLADA.
Lwów, 23 paz'dzitniiKa. 

(H) W  potowie  sierpnia 1924 r. 
SKradziono w  biurze prz ewozowem 
Herscha  Scnmirera  50  klg. czeko­
lady.  Do chodzeni a  wykaza ły ,  żc 
czekoladę  tę skradli  Ja k ó b  Volken 
false Dont in iuk,  Szloma Eisen tein 
i Hak  Kahane,  zajęci u p o s zko do ­
wanego.  E .sensUin i Kahane z b i e ­
gli, a Volken o d p o w ia d a  wezwany 
przed t rybu na ł  ka rn y  za zbrodnię 
kradz ieży.

O sk a rż a  prok. J a n i s z ; broni  dr. 
Szymon W e i s s  T ry b u n  ł  uw-olnił 
oska rżonego  od  winy  i kary.

REDAKCJ \  „GAZETY LWOW­
SKIEJ* OCENIAĆ BLPZIE NA SWYCH 
SZPALTACH NOWE WYDAWNICTWA 
JEDYNIE TYLKO WÓWCZAS, GDY 
ONE N A D sY ł ANE LftjDA ^YPR05T  
POD ADRESEM REDAKCJI. ME ZAŚ 
JEJ POSZCZEGÓLNYCH CZŁONKÓW.

Sejmu we w torek i 
przyszłego tygodni i, by 

poszczególnym klubom 
e oświad-

*snych
siebie

względnie



„G A Z E T A  L W O W S K A *  z d n ia  - A  p a ź d z ier n ik a  1924.

Kronika, j Rozbicie redobcji „Rzeczypospolite]1.
Wszyscy współpracownicy z p. Strsóskim 

na czele ustępują.
W a r s z a w a ,  23 października.  (Te!. , iria pisma po zakupieniu zo  p rzez

CZYTELNIA NAUKOWA, ul. Akade­
micka 3. 1. p. zawiadamia Sz. Abonen­
tów , źe po grum.o-.vnem skomjrietowaiiiu 
biblioteki rozpoczęła na now o urzędo­
wanie. Katalog w druku. 0192

— o—
Piątek, 24 paźdz. Rz kat.: Rafała

ar cli. — Gr. kat : Iw ł '
.  -O — ^  _

Marszalek Piłsudski wygłosi dnia 27 
bni. w Wilnie w  sali Teatru Wielkiego 
cykl odczytów o powstaniu r. 18ÓÓ.

Konwent seniorów uregulował spra­
w ę w.stępu do Sejmu, utrudniając wsśęp 
zarówno publiczności, jak i dziemuka- 
rzoin nienalcżącym do syndykatu spra­
wozdawców.

Ku czci Sienkiewicza. Celem uczcze- 
! nia pamięci Henryka Sienkiewicza zgo­

dnie z programem lw ow skiego Kom ketu 
wojewódzkiego, w zyw a  zarząd lw ow ­
skiego Okręgu sokolego w szystk ie so­
kole gniazda lw ow skie i gniazdo.M cpa- 
rowskic do wzięcia udziału przez bczną 
dclcgae.ię, do której przyłączą się w szy ­
scy  druhowie i druiuiy wolna od zajęcia 
zawodowego, w  sobotę dwa 25 bur. o  E. 
10 przedpołudniem w  Bazylice katedral­
nej w  uroczystem nabożeństwie zało- 
biicm. Zhórka w  B azylice pod amboną. 
W niedzielę drńa 26 bin. w ieczorem  u- 
rządzą w szystk ie gniazda lw ow skie i 
gniazdo kleparowskie w  sw ych  sokol- 
niacli uroczyste w ieczorki ku czci Sien- 
fiew icza z odpowiednim programem. jak 
lo już na-w spólnem  posiedzeniu delega­
tów- gniazd cmóiwioiio.

U roczysty poranek ku czci Sienkie­
wicza. W niedziele o godz. 12 w połud­
nie odbędzie sie w Icatrze Wielkim z 
powodu sprowadzenia zw łok Sienkicwi- 
-za do krain uroczysty poranek, na któ- 
ego program złoża się: Przem ówienie 

L. Pinirskiego, śpiew  so low y  artysta*’ 
a s z e j  sceny p p . P latów ny, Lipowskiej, 

pr l 'vci?ica i Cyganika, produkcja chóru 
.E ch a-, deklamacja C. Krzyżanowskie­
go oraz ży w e  obrazy ułożone przoz. 
Tnakomiteso artystę.m alarza S. B atow - 
skiego. , . . „

Na płatkowe przedstpw en:e „Pra­
wdziwe! miłości" Braeca W  Teatrze No­
w ości ceny biletów są o w.iele tańsze, 
gdyż wynoszą prawie 50 proc. mniej już 
ceny operetkowe. „Prawdziwa miłosc 
lu leży do arcydzieł włoskiej literatury. 
Reżyseruje P. Orzechowski.

Polski C zerwony Krzyż. lO krcs 
w ów l zaprasza na posiedzenie Komi- 

ft f i  głów nego okręgu, które odbędzie 
de 31. bm. o godz. 19-fej przy ul. B ic- 
owr.kioso. „  . . . „

Z żałobnej kurty. Znany d z iw ak  
.13rodowy i Społeczny M ieczysław Za­
dora Puszkudzki. zmarł wczoraj w’e 
Lwowie na uda: serca.

Zarząd Kola Chrześcijańskiej Demo­
kracji VI. dzielnicy, zawtadamwjac o 
śmierci sw ego nieodżałowanego i czci" 
godnego prezesa, prosi członków Kota 
o w zięcie udziału w  pogrzebie.

Na dni zaduszne. Pam ięć zmarłych 
uczcidc. a zarazem zasilicie fundusz Ko­
mitetu Budowy TI. Domu Techników, 
kupuiąc tanie św iece grobowe przy sto­
likach ulicznych, zaopatrzonych w  firmę 
Kom. 'Budowy II. Domu Techników w  
dniach 31 paźdz. oraz 1, 2 i 3 listopada.

Strajkujący od dłuższego czasu robo­
tnicy budowlani w  W arszaw ie wrócili 
w c z o r a j  do prący . Rokowania z pia^-o- 
dawcuflti nie zosta ły  ukończone.

Tramwaj w  Częstochowie. W  tych  
dniach rozstrzygnie się w  Częstochowie 
sprawa budowy tramwaju elektrycznego  
przez T ow arzystw o belgijskie.

Sensacyjny W ieczór. Zapowiedź 
.Wieczoru Złotego Osła" obudziła wiet­
lic zainteresowanie. Zaw. Związek 12- 
ietatów  Polskich wpadł na bardzo szczę  
śliw y pom ysł stworzenia now ego typu 
.wieczorów literackich, poświeconych
u-szechstrounemu ośw ietleniu pewnych
epokowych zjawisk w  literaturze świa­
ta. P ierw szy tego rodzaju w ieczór o- 
pracują dwaj znakomici literaci: Edwin 
fędrkiewicz i Jan Parandowski. W ie­
czór odbędzie sic 27. bm. w  sali Insty­
tutu Techno’. (Botirlarda 5).

Konsulat republiki czechosłowackiej 
w e L w ow ie pozw ała sobie donieść, żc 
dnia 28 października nie będzie urzędo­
w ał 7. powodu św ięta narodowego.

Zegarki kieszonkowe dla kolejarzy. 
Ministerstwo kolei chcąc przyjść po­
mocą pracownikom kolejowymi, którzy

G. P.) W spółpracownicy redakcyj­
ni „Rzeczypospolitej" ogłosili f e t  
oświadczający, iż  w obec tego, że 
p. Strpriiski uchylił się od prowadzę

<w m yśl przepisów służbowych zobowią­
zani są do noszenia w  służbie zcgai- 
ków, Ikicszoukowy.ch, postanowiło uła­
twić im nabycie takich zegarków na 
spłatę W ciągu 6 m iesięcy, drogą potią^ 
ceń z  poborów. Zegarki te, niklowe lub 
srebrne, pochodzić będą z fabryk szwaj­
carskich, będą badane i jeszcze raz re­
gulowane w  W arszawie, a dopiero po­
tem rozsyłane.

Z sali- koncertowej. W  poniedziałek 
27 bm. odbędzie się Ul. Koncert abona­
m entowy. W ieczór . wypełni recitalem  
św ietny pianista Sew eryn E‘sen.bergci'. 
Program obejmuje 'monumentalną sonatę 
•BeeUiiOVCJia, W arciaejc Brahmsa. oraz 
dzieła romantyków, kitórych Eisenbcr- 
ger jest niezrównanym w ykonawcą. W 
czwartym  k on cercie ,, abonamentowym
wystąpi słynny wiaduuczelista wioski 
Enrico iMaiiiardi, który zagranica uciio- 
dzi za ryw ala Casalsa. ,

Odczyt. W  sobotę anja 25 bm. punk­
tualnie o g. 7. w ieczór w  lokalu przy 
ul. Zielonej 1, członek Kom. kult. ośw. 
dr. R, Eplcr w ygłosi referat pt.: „Świat 
drobnoustrojów". Obecność uiszystkidi 
Legionistów i Strzelców  konieczna. Go­
ście mile widziani. W stęp -foiny.

Loteria To w. Pomocy Ii!f.vaiidom W o 
jennym i Weteranom z 1863 r. U w ierzy­
telniona tabela wygranych, z a ż e r a ją ­
ca warunki odbioru fantów itd. ukaże 
się wskutek strajku drukarzy dopiejo ód 
października rb. i będzie od tego dnia 
w biurze Loterii (Poznań, ul. Fredry 7, 
pokop 49) za 50 gr. do nabycia. Zamó­
w ienia na w ysy łk ę  pocztą, którym są 
60 gr. dołączone, będą po ukazaniu się 
tabeli bez zwłoki uskutecznione.

W lec publiczny urzędników i praco­
wników um ysłowych prywatnych wselio 
dniej Małopolski odbędzie się dnia 2(: 
października 1924 o ogdz. 10 rano w sali 
instytutu Technologicznego przy ul. 
Bouslarda 1. 5 z następującym porząd­
kiem dziennym: 1) Sprawa rozszerzenia 
ustaw y o ubezpieczeniu od bezrobociu 
na urzędników i pracowników um ysło­
w ych prywatnych, 2) Sprawa ubezpie­
czenia społecznego w  P olsce. 3) Utwo­
rzenie Komisji Reprezentacyjnej Związ­
ków Zawodowych urzędników prywat­
nych wschodniej Małopolski. W szyscy  
urzędnicy winni wziąć jak najliczniejszy 
udział w  wiecu.

(s) Międzydyrekcyjna konferencja w  
sprawie rozkładu jazdy na rok 1925/26 
rozoocziiiic się 27. bm. w Minist. kolei. 
Ustalone z o s t a n ą  trasy dalekobieżnych 
pociągów: w przyszło rocznej komunika­
cji wewnętrznej. Po ustaleniu taras dy­
rekcje przystąpią niezwłocznie do kou- j 
strukeji ruchu pociągów' miejskich i pod- - 
miejskich.

W arszawska Szkolą Nauk P olitycz­
nych otrzymała prawo w yższej uczelni 
z przedłużeniem okresu nauczania do 
.3 lat.

Bezrobocie pracowników umysłowych.
L is to p a d a  odbędzie się w  W arszawie 
ogólny zjazd delegatów  zw iązków  pra­
cowników um ysłow ych w sprawie bez­
robocia i drożyzny.

(t.) Napad nożow ców . Na przecho­
dzącego wczoraj wieczorem w  tow a­
rzystw ie siostry przez ul. Kętrzyńskie­
go kojitrolora M. K. 11., Stefana Koło­
dzieja, napadli dwaj nożow cy i zadali 
mu pięć pchnięć nożem w głow'ę i w 
plecy, poczctu zbiegli w  kierunku cmen­
tarza Gródeckiego.

(t.) 500 dolarów skradziono kupcowi 
z  Brodów, Izydorowi Ostersctzarow-j, w  
czasie załatwiania interesów w ka­
wiarni.

(t.) Kradzież torebki srebrnej wraz 
zc sznurem pereł, Alina Kann, zam. przy 
ul. św . Stanisława 4 , doniosła do poli­
cji, iż wczoraj w  sklepie jej jawili się 
dwaj nieznani, prawdopodobnie cudzo­
ziem cy i nic nie kupiwszy, skradli sre­
brną torebkę, w której by} sznur pereł.
W Wotkim czasie aresztowała policja 
podejrzanych a tę kradzież. Okazało

p.. Korfantego, a  transakcja kupna i 
sp rzedaży  s tw o rz y ła  now e za leż ­
ności pracy,  jednoiriyślnic usuwają 
się od  pi acy dla pisma.

w a Rawskiego i Mordko Blady z No- 
woradcinska.

(t.) Krwawa kłótnia sąsiadek. Na 
P ogotow ie, ratunkowe zgłosiła się Euge­
nia Nittmanowa, za/n. przy ul. Bogu­
sław skiego 18., z pokaleczoną głow ą i 
uszkodzoiiem okiem. Jak podała Nlttina- 
l.owa, sąsiadka jej, Marja A leksandrowi. 
c/.owa, obita ;ą w  czasie kłótni trzc- 
paczką. Nittmaiiowej grozi utrata oka.

(t ) Pierścień złoty z szafirem i 2 
biylantanń pozostaw,! jakiś rzezimie­
szek w  ręku kupującego i sam uciekł na 
widok zbliżającego się posterunkowego. 
Pierścień zdeponow ano/na policji, gdzie 
w taśeidcl jego ni rie  go odebrać.

(t) Starcie miasta z wsią na turze 
tramwajowym. Na pl. Krakmeskim ua- 
siąpiło stu.rcic wozu traiuwkijow ego Nr. 
9 z wozem gospodarza z Dowężowci. 
W asyla Ruskiego. Przyczyna były spło­
szone konie z jednej stic.ii;>'. z drugiej 
nieuwaga motorowego, który zamiast 
zatrzym ać wóz, gwattowneni dzwonie­
niem pfoszył konie. Następstwa były  
obu stronne. W asyl zł3ma 1 przednie ko­
lo i pokaleczy! konie, tramwaj pojechał 
dalci bez szyby.

(t> Kieszonkowi złodzieje w Banku 
przem ysłowym  skradli z  kieszeni Za­
chariaszowi Tarlerowi. zam. przy ul. 
Rutow skiego 24, 3 paczki banknotów na 
sumę 300 zH. W albumie policyjnym  
rozpoznał Tarlcr spraiwców w osobaeli 
notowań,ych kieszonkowców JakóbaLa- 
pajówkera i Moryca Goldsteina, 

r (t) Za znieważenie chorągwi polskiej 
skazał sąd okręgow y w B ydgoszczy E- 
niila Hubnera na 3 miesiące aresztu i 
500 zł. grzyw ny. Hiibntr w dniu 3. Maja 
lir. ustawił w ogrodzie swoim straszydło  
i przystroił je w  polskie barwy naro­
dowe.

(t) Tępienie robactwa zaponiocą ga .
zów  w Łodzi. Szef artylerii łódzkiego
O. K. przychylił się do przedstawione­
go  przez W ydział Zdrowotności Publi­
cznej projektu tępieniu robactwa przy 
pomocy gazów  trujących. Do miejskiej 
Izby odkażającej Przydzielony został m- 
striiklor-iachowicc. który zapozna perso­
na! rideiseowy ze sposobem użycia gazów. 
Truiaee gazy _i m askM vydział^otrzym a

EKONOMISTA
T r a n s a k c j e  n a  g i e ł ­

d z ie  h u o w s f c ie j .
S P R A W O Z D A N I E  G IE Ł D O W E .

Lwów,  23 października ,
Wczora js ze  ku rsa  azcji  uie u- 

t rzymały się. Ne. prze .  g ie 'dz ie  zna 
czne zaof ia rowanie  po  cenach  zniż­
kowych.  Za in te resowanie  dla G a ­
zó w  i Jawo zna. P o z a t rm  p ^ p y t  za 
Ruckerem,  Machle jdem.  Ofer ty ku­
pna  akcji  Szopien ice po  2 '50.  — 
Płacono za Gazy  11 70, Jaworzno 
i 5 ‘95, A roty 0 ’33, Len 0 ‘50, Sc'  o- 
na kup iono  kilka sztuk po  6 2 ' —. 
Z papie  ó w  pań s tw o w y ch  poszuki ­
wano pożyczkę  a m eryk ańsk ą  dola ­
rową.

Na  la rgu  akcji  k o to w a n y c h  o b ­
niżyły się akcje p r zem ys ło w e  i a r ­
b it rażowe. Tra ns akc j i  du żo  przy 
silnej podaży .  Wię ks ze  za in t e r eso­
wanie  dla Ceg ieLkie^o ,  Ch odo ro-  
wa, Browa ów, Tespów ,  S ierszy 
górn. P ła c o n o  pod  koniec  za Bro­
w a r y  7 ’89 ^wczorajszy kurs 8-33), 
C h o d o r ó w  5 60  (5’?0/,  Cegie lsk ie ­
go 0-74 T e s n y  3 -60, Zieleniewski 
spadł  na 10-80, (wczoraj  1L80) .  
W  dziale walu t  ożywione  cb ro ty

w d e w .nie na L ndyi: 23 41. Dola* 
n a to w a l  5 18 /A. In”ne w a l u t /  utrzy. 
manę .  Tendencja  zniżkowa. Urpo* 
s o b i e n e  dość' ożywione .

O B R O T Y  W AKCJACH. 
Hipoteczny 0 '5 7 'ji t  0*57, 0 ’58,

0 ’60, 0 56, 0 58, C’60, Pr zemysłowy 
0 41, 0-39, 0-42. Z. B. K. 0*17, 
0 15 0 ’16, 0-17, Browary  7*80,
7 85, 7 75 ,  7 8 ) ,  Chod orów 5 55, 
5-50, 5 60, Chybie  7*05, 7 00, Ce­
gielski 0-72, 0 6 9 ,  0  70 0 71,
0 '6 8 ’/it 0-73, 0 74, G órka  17-50,
17-55, Nafta 0 41. P. T . B. 0 22, 
S :e r s i a  gór. 4 -70, 4 60 ,  4  65,  T e s i y  
3-70, 3-80, 3-65, 3 80, ZTeleni.-wski 
10-75, 10 80, O kos 2 25, 2-20,
P a ro w o z y  0 3 7 ,  G’3? ,  0 35, Rak ­
szawa  2‘40.

OBROTY  W  AKCJACH NIEKO- 
TOWANYCH.

Azot  0-33, E leklrosan 0T9, G a ­
zy wschodnie  12;C0, 1190 ,  1L85,
11 '80, 11 75, U  70, Gazy zachodn ie  
3 03, 3 00, Gazolina 1'65, 1 60, l -55 , 
1-50, l aworznn  (25) 16 50, 1615,  
16-10, 16*05. 1600, 15 95, (drobne )1 
17 l0, 17 00, Len 0'49, 0-52, 0  51, 
Machiejd 1 90, 2 ‘00, P. Foresta  

0 35 0-36, 0 30, Radziwi łł  120,
Schón 6 2 0 0 ,  Węglów ki  0 0 3 1/,, 
Szopienice of. kup. 2 5 0 .

G i e łd a  z b o ż o w a .
Lwów,  23 paźdz ie rn ika  

Na g M d z ie  iransakc jc  w psze­
nicy i życie — po a g ie łdą  w ku-  
kurudzy i fasoli. Ogólny  obrót  około 
153 ton. P oda ż  na  o gó ł  dos t aŁczna ,  
si lne zaof ia rowanie  w mące  kra jo­
wej. Za in te resowanie  dla z iemnia­
ków.  Tendencja  ut rzymana.  Uspo­
sobien ie  ożywione,

G i e ł d y p o z a l w o w  sit ie
PRZEDGIELDA WARSZAWSKA.  

Warszawa, 23 paźdz  e nika,
C giel. 0 75 ,  N o b : I  1 6 5  Dolar  

5 - i8 ' ; . .  T endenc ja  niejednolita.

PRZEDGIEŁD.4 KRAKOWSKA.
Krakom,  23 paździe rnika  

Bk Prz  m. 0 - 11, C h o d o r ó w  5 60, 
Zielem 1H 0, Cegielski  0 7 0 ,  S.er -  
s r a  5 1 0 ,  Chvbie  7 -30, Jaworzno  
(25) 17-— , Pa rowozy 0 -49, T e n ­
dencja u t rzymana.  Dolar  5 - 1 9 ' 4.

CIE1DA ZURYCHSKA,
Zurych. (PAT.) N o t o w a n i  z d i ,  

22 b. m. Berlin L 2 3 ’/>, Bruksr-la 
2500 ,  Holaaaja 2 ( 4  007*, Nowy 
o .k  519* *, Londyn 23 41 "a, Paryż 

27 21, Praga  15 47, iUedjoIan1
22 6 l*/i, Budapesz t  0.0068, Buka- 
rez,z 2 92 •/,, Belgrad 7 50, Sofja 
3-76>;4I Wiedeń  0-00731/*.

OBRO TY  PRYWATNE.
L w ó w ,  23 paz'dzierr.ika. 

Dziś  t ndencja lekko zwyżkowa,  
obrót  ożywiony.

Dolary amer.  5 1 8  do 5 T S 1,,  
dolary kanadyjskie 4 98 do 5 ( 0 ,  
korony czeskie 0-15 do 0-151/,. 
leie 0’02 do  002 1!*, franki franc.
0  27 do 0 2 8 ,  Irankl szwajcar .  
0-97 do  0-98, funty szteri. 23 20 
do  23 3 9  Ruble a 500 i a 100
za I łys. 0 00 zł. do  0 00 zł,
drobne  za 1 tys. 0 00 do 0-00 zł. 
niemieckie tys. stare za l  tys.
0 0 0  do 0 00 gr.

Złoto: 20 kor. 21 80  do 22 20,
20 frank. 20-19 *jo 20 30, 20 mark.
23 20  do 23 3) ,  10 rubli  27 00 do 
27-30 gr.

Srebro :  kor.  a u str. 0*44 do 0 ’45 
5 hor. austr.  2*26 do 2-28, floreny
1 16 do 118,  rubla 1 8 5  do i  95, 
kópiejki za . rubel  0 8 5 —0 95.

się, że są to Szajc Steinberg z Tomasza-
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C z w a rte k , 23. p a ź d z ie rn ik a  1924.
Giełdy Lwowskiej

Notow ania w złotvoh<

A* Kursa efektowi
Kategorje: Wart Ostatni*

dywid.
Płacą Żądają Transakcje Uwagi Kategorje.

Wart. Dywid. Płacą Żądają Transakcje Uwaginom. Zł. ! S.T- Zł' 1 er. nom. 1923 1924 Zł. 1 er. zt. ifir.

1. P a p iery  p a ń stw o w e . c )  P rzem y sło w e:
* >

i ł /
*-

4% Państw ow a poż.
1000

— w w w Agrohemia f. szt. n. 500 650 5000 — — — — —
Prem. z r. 1920 — — mm • Bracia Biskupscy 1000 — — —’ “ — —
K A%  P. al. z r. 1922 10000 — — — — Brom Boveri Z. elekt. 1000 — — — — —

lOzłp Browary lwowskie 500 2000 — 7 65 7 95
65

7 7o—7 8o
II, L a ty  z a s ta w n e \ Chodorów f. cukru 1000 3000 — 5 45 5 5 o 0 —5 69

(bez kuponu bież) 
4%%  Banku kip. gal. 
4'A$a Hk kred z. cal.

ł

- — — - —
, Chybie", labr. cukru 
Cegielski
Ćmielów fabr. porcel.

1000
1000
1000

2000
800

iooo
30000
2000

6 90
67

49

3U

7 15
75

7 0 0 —7 03 
0-68' / j - 0  7i

“ V* /u t j n i  vu, v» fcłMi
4 A %  Banku Malop. 
4!i %  Bk. hip. zemel. 
4'A%  Pol. Bk. kraj. 
4% Polsk. Bk. kraj. 

4 A %  Tow. kred. gal. 
ziemskie . . . .

Nu
—oo

-

—

- —

**
Fabryka Lokomotyw  

’ Gafota fabr. obuwia 
Galicja Rafin, nafty 
Górka fabr. cementu 
„Kabel* T. p. Warsz. 
Karpalit zakłady lit.

140
140
143

1000
140

140
800
600
300

18000

14000

18000
17 17 75 17 50—17'aó

o Krakus f. wód. Krak. 280 200 5000 — — —’ — —V »

(II. Obligi.
oa „Maryniu* Z. p. ogrod- 5000 15000 — — — — — —

Niemojowski f. pap. iooo 3 JO — — — —
(bez kuponu bież.) ,Nitrat“ Zakł. chem. — — — — — — —

4% %  K. P. Ek. kraj. «— — Oikos Zakł. prz.-drz. iooo 4000 — 2 Lo 2 30 2 -2 0 -2  25
49® Kom. P. R kraj. — ■ — —

Orthwein, Karasiński 500 200 — — — — —
4% K. lok. P. Bk kr. Parownzy S. A. b. m. 

Pezet Pow. Zakt. bud.
500
503

759
200 io  jc

35
—

39 0-36—0-38

iV. A kcje. Pocisk zakł. amun. 350 175 — — — — — —
a ) B ankow e* 192o 1924 „Pokucie* Ska naft. 1000 500 — — — — — —

poi. Nafta prz. wiert. 
Pol. Tow. Budowlane 
Potęga Tow. huty ż.

500
500

10000

350
400

2500

20000 40
21

42
22

04 1  
0 23Akcyj. Zwlązk. 

Akcyj. Hipoteczny
280
280

1000
280
280

140
130
500

-
L5000 55 61 0 66—0-60 - —

Handlowy w Poznaniu Rakszawa fabr. sukna 140 280 — 2 45 2 50 2-43
Bank komercjalny 84 28 0 — — ~* „Rohn Zieliński* Z. m. 500 300 — — — —
Małopolski 140 5600 — — __

Siersza zakł. elektr. 2 0 140 — 23 — — —
Pow szechny kredytów. 
Przem ysłow y

280
280

140
130

2800
9000 — 33 “ 43 0 -3 3 -0  42

Siersza gor. zakłady 
Spółka Akc. Wydaw.

140
283

300
750

— 4 55 4 75 i  60—4 70

Rolniczy S. A. 1 )00
84 U

"** * — „Strem* Z. chem. — _ — — — — — —
Ziemski kredytow y 280 15000 -- 18 0T 5—0 17 „Tehate* Tow. akc. IOOO _ i.. — — —
Zemelhy 280 84 — — — — — — Tepege gór. zakłady 700 700 10050

_ 4 —
Z. S. Z. -t Poznania iooo oOU| 100ty — — — — Tesp. tow. ekspl. soli 1000 350 — 3 60 o 85 3*65 —3 80

b) H andlow e:
Trzebinia f. m. S. A. 140 280 — — — — — —
Ursus fab. motorów 500 L000 — — — — — —

)mpex Ska handlowa 140 90 _ Wild i Ska 500 600 — — — — — —
Polski Glob bOO 200 1500 »m Zieleniewski I. masz. 1000 1070 — 10 60 10 95 10 75—1080
Polbąl 1000 52: — — — -- —
Polsot 1000 210 — _ M. -- — _
Tohan
W aw el

140 210 4500 — — — — , > m
bOO 300 — — — —

Hurtownia k o i S. A. — — "T —

V. Waluty i Dewizy.
B ile ty  b a n k o w e

Kategorje
C z e k i, p r z e k a z y  i  w y p ła ty

U w a g i
płacą Paciają transakcje płacą żądają transakcje

Dolary amerykańskie , ,  , ,  , ;  (za 1 S)
. . MM Dolary amerykańskie (drobne) i .1 . mm
_ Dolary kanadyjskie .  .  .  ł; 9  4 1 >_ _ r - Dynary , . .  , i  , 1 , 1 ? i \  (za 100) _L mm
-- . - ■ Funty szteritejl ,  ,  .  J .  y ‘ :4 ] \  (za 1 Ł) MW MW mm
■M mmm Franki belgijskie • .  ■ ,  ; ę. j (za 100) — MM - -t

MW Frank) fran« uskie . 1 j (za 100) — MW
mm Floreny holenderskie • * • i* ;■ 4 ] (za 100) — M M.

•mmt Franki szw ajcarskie . ,  « i .  (za 100) -- _ MM
mm — Korony anstrjackle . .  » :; 1 ,  (zajlOO.OOOj -- w,- — i

_ — Korony czesk o-słow adde . . » ], ,. ( :a 100) — -M —
M. — — Korony duńskie ,  .  « < .  jj : ,  ’ (z i 100) -- -- M.

— -- Korony norwesWe . « . ’ « ' T 4 j (za 100) -- -- mm
— -- -- Korony szw edzkie . t (za 100) -- --- —
,— -- -- Korony węgierskie . ,  j, • • .  (za loa.ooo) -- — —
— -- — Lei rumuńskie .  • j. ,  (za 100) -- — —.
— -- — Liry Kłosicie . i • ' • i  •" . , j  (za 100) mm

Ba Kursa Zboiowe.
Ceny rozumieją s'ę w  złotych za 
100 kg. bez podatku spożyw czego, 

miejsce stacja załadowania.

Ceny

od do

PSZENICA krajowa 73/74 ez  1923 <
ŻYTO m ałopolska 68/69 exl923 r  
ŻYTO małopolskie now ego zU on l 
JECZMIEN: małopolski browarniany 
JĘCZMIEŃ małopolski przem iałowy  
OWIES małopolski 44/45 ex 1923 
KUKURUDZA r  tnuńska stacja ś-ajaCra 
ZIEMNIAKI iaadlse  
FASOLA biała ,
FASOLA kolorową 
FASOLA krasa 
GROCH pełny  
GROCH H Yictorlfl 
ROBłK
MIESZANKA pastewna % s tan d t  
MYKA
SIANO słodkie krajowe prasowano 
SŁOMA prasowana 
URI CZKA  ̂ ,
LIN
ŁUBIN

S e k r e t a r ia t  G ie łd y •

25

21
22
18
17

26
— —

22
-W 23
— 19

50 18
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —
— —

50

50

Uwaga

')

Ceny tozumiLi? się w złotych za 
100 kg. bez podatku spożyw czego, 

miejsce stacja załadowania.

s a g ' t o  “  Ls  
g Ł  7 » . ' ; | | I L a t a « w < X «

GRYSIK kukurudziany

*) Ceny szacun­
kowe bez traus.

MĄKA kukurudziana 
OTRĘB pszenny netto bez worka 
OTREB żytni netto bez worka 
KASZA HRFCZANNA 
KASZA J4GLANNA  
KAS7A JĘCZMIENNA.
PĘCAK
MAKUCHY lniane I konopni 
M 4KUCHY rzepakowe 
KONICZYNA czerwona krajowa natw  
KAPUSTA KWASZONA 
WORKI Jntowe wyr. ?  trądom. Warta, 

Czestocbowianka 75 kg. za sztukę 
WORKI uży wane, dobre, za sztukę

Ceny

od do
Uwaga

*) Ceny ssacnn-
kowe bez trans.

G e n e r a ln y  S e k r e t a r z  Jjr. I * A Ń  E T II.



,QASM A LWOWoKA*. i  dlii* 2 i  p.ażdwffiia 19H

SJPOET.
. ROŻNE.

L wó w,  23 pażd&ieMiika ,
W  s .u tc iac .1 l iorweoKKi; najeżą 

ćwiczenia fizyczne do pi zcdnEotów 
ob o w ją  kowych.  F a k t  po wyższ y  
umożliwia p rzep ro wad zeń  e na ro ­
zmai tszych do św ia d  zeń n a  poi 
w y chow ani a  f izycznego młodzieży. 
Ma od by ty m medavvno koiigresit- 
czkół  wyło ni ł  się projekt ,  by po­
dział  na k l a s y  o d b y w a ł  się nie 
wedle wieku ,  lecz na p o d  tawie 
stanu fizyc nego  u :zn iów.  W  ien 
sposó b  p o w s ta ły b y  fizycznie jedno-  
,.cie uksz ta ł to wane  klasy. Jak s ły ­
chać odn '.si s ię  r ząd  norweski  
przechylnie do  p o w y ż s z e g o  jp o -  
iektu.

W y o b r a ż a m y  sobie  j a k ą  minę 
z robią nas i  p e d a g o g o w i e  i w y c h o ­
wawcy przy  czytaniu p o w y ż s z . j  
notatki .  Więc  jakto,  s ą  ktaje w któ­
r y c h  rozpoczęc ie  nauki  ł ac iny u- 
zależnia się nie od jede nas t ego  
r ku życ a, lecz od  sil fizycznych 
i s ta nu  zd ro w o tn e g o  c h ł o p a k a ? !  
Więc  są  p a ń s tw a ,  które p izek  a- 
óają zd ro w y c h  radują cych  się z 
życia o b y w a te l  n a d  zahukanych ,  o 
skr zywiony ch  k rę g o s łu p a c h  pseu- 
uofi lozofów, k tórych  k a r  era życio­
w a  roz poczyna  się w  mrocznych 
b. 'drącą i u rzędach a  kończy  w  p o ­
kojach ś n i a dan kow ych i kna jpach ! 
Ładne  r z e c i y !  Całe szczęście,  iż 
N o i w  g 'a  da leko ,  a w Polsce 
istnieje jeszcze kult  dla uświęco­
nych zgrzybiałą  t radyc j a  zwyczaió / !  

.*
N ie m ie c k a  R ad a  P a ń s tw o w a  

wy ch ów ,  f z czn. p r zed ł oży ła  sw e­
go czasu Rządowi  projekt u s t . w y  
o ob ow ią  kow em  zakłócaniu  p l a ­
ców i bo sk s p o r t o w y c h  p u e z  
gminy i miasta.  Rząd przyrz kł 
jeszcze w r. 1920 i. Sprawę za-

ł ‘
P71A 7-Wł OKI PRZYBĘDĄ DO WIEDNIA.  -  W  POGRZEBIE WEŹ '  
MIL UDZIAŁ wAł.Y SEJM IN COR FORE. PREZYDENT RZPLTIjJ  
WYGŁOSI  PRZEMÓWIENIE,.  U Oj  D KOLON,U POLSKIEJ W LON.

DY,Nit

W a r s z a w a . . 22. paźdz. (Tol. G. L.). 
Dowiadujemy się, że dyrekcja ' kol. 
przygotowuje w*.pa:n;iłą dekorację

Zurych, 22. pażdz, ('[VI. G. Ł.).
\Vagnu, \virzncy t ru m n ę-ze -zw ło ­
kami Sienkiewicza wyr-uszyj stąd 
dziś o Lodź. y.30. i przybędzie v,c

do W 'cd- 
mii delc-

czw artck  o godz. 6 . rano 
nia wraz z tow arzyszącą  
gacją polską.

Buchs, 22. pażdz. ( le i .  G. L.). 
Pociąg w o ż ą c y  zwłoki Sienkiewicza 
przebył w  południe granicę szwaj- 
carsko-austrjacką, a o godz. 12.5 od­
jechał do Wiednia.

Warszawa,.  22 pażdz. (Teł. G.L.). 
W  pogrzebie H enryka  Sienkiewicza 

| weźmie udział cały  Sejm in corpurc.: 
| Po  dzisicjszm posiedzeniu, n a  któ 

rem P rem je r  Grabski w ypow ie dłuż­
sze exposć, nastąpi p rzerw a do 
w torku. Dyskusja nad e.xposć P re ­
miera odłożona zostanie do v torku 
i środy.

Warszawa.  ćP. pażdz. (Ttd. G. L.). 
/  kancelarii cyw. P re z ^ J  en ta Rze­
czypospolitej n tizym al komitet Sien- 
K'cwiczowski wiadomość, źc P. Prc- 
zyttent weźmie udział w- k mdukcie 
przewiezienia zwłok Sionkiew icza, 
oraz przemówi pod pomnikiem Mi­
ckiewicza.

dw orca  głównego, a w  szczególno­
ści dworca przyjazdowego nu powi­
tanie zwłok Henryku Sicuikicwi" za. 
D w m zcc p rzy jaz lu w y  zumie.Puny 
będzie na kapiicę, skąd zostanie \vy- 
TOosioiia trumna. W  związku z tenn 
juch przy jazdow y pubiie/nJŚci od 
czwartku na dworcu przyjazdowym 
skierowany będzie przez tyjne 
wyjścia,

Londyn,  22. pażdz. (Teł. G. L.). 
W czoraj odbył się tu wielki wiec 
polski, na k tórym  uchwalono n a ­
stępującą rezolucję: Kolonia polska 
w Londynie, zebrana  na  w ie ;u  dla 
uczczenia pamięci Henryk  i Sienkie­
wicza, łączy się z narodem w hoł­
dzie dla nieśmiertelnych zasfug

projekt, spo żywa. on jednak  w raz 
z R ad ą  Pań  t w o w ł  w y c h ó w ,  fizy* 
cznego  w n iewif .do.nem ukryciu.  
G m i n /  nasze s ta ra ją  s ę  o. , na­
prawienie  budżetu przez ściąganie 
co  ;a z  wyższych p da ków z wi ­
dow isk  i imprez  ; po  iowyehś Ha 
t r u d n o !  Co kraj to o b y c z a j  N. S.

w ie lk ieg o  sy n a  P o lsk i. którego z w i
H w racają  do ojczystej ziemi. Po 
wiecu u r z ą d z o n a  składkę. :? której 
dochód oddany będzie do dyspozycji 
komitetu dla' p riew iczic  mi zwłok 
H enryka Sienkiewiczu.

łatwić, w  1922 r. do m ag a ł  . się 
R T chs ta g  jednog ło śną  u ch w a łą  
przedłożenia  p . d  o b r a d y  p o w  ż- 
szej ustawy.  K a t a s r o f a  g o s p o t a r ­
cza zmusi ła N emcy do  z a ę c a  s ę 

n a n e m i  zag  dnieniami.  Obecnie  ,z 
z chwilą  uno rm ow ani a  się s to su n ­
ków, a  ją się z nów  s ły szeć  r o i a z ,

częstsze głosyj dom agają ce  się 
wpro ,>ad zen  a wr^s zc i  w  życie 
pow yż ize j  u T i w y .  Cliarak erysty- 
cznem jest ,  iż od nowie Jn ą uchwalę  
powzię ły  nietylko związki  i zize- 
szenia  sp or to w e  i g mna§tycznz 
a!e i kr  ngres iilol g ó w !

U nas  również is niał  p o d o b n y

Z  teatrów lwowskich.
Repertuar Teatru Wielki0?©:
Czwartek Złoto R en u 1.
Piątek „ChaiW ada“ i „Welon pier- 

iutki“ .
Sobota o j .  3 popoł. ..Straszny dwór1', 

przedstawienie dla młodzieży

Repertuar Teitru Małego*
Czwartek .Podatek majątkowy" 
Piątek „Podatek majątkowy".

Repertuar Teatru NowoScIt
Czwartek .,Pajacyk“. 
lwiątek „Jóaiw dziw a miłość" Robert? 

E racca

OGŁOSZENIA.
V CZUTA J T E  C B  W I E S Z C Z E N  I  1 .

L.'SĆpO'.' Sąd. Apelacyjny ogłasza, żc 
Tózef Tarzyński, notariusz w Pydka- 
nicniu, przeniesiony do ftolecii-owa, dnia 
3. października 1934 urzędowanie w B o . 
.ecliowie obeimnjc. 6119-3

Lwów , 2. października 1924.
Prez. 3346/24. 18. 2. O bw ieszcze­

n ie  Pan P rezes sądu apelacyjnego w 
Krakowie zamianował na IV. zwyczajną  
Kadencję Sądu przysięgłych w Sądzie 
ck.tęgowyin w W adowicach, która się 
iozpoczrde dnia 1. grudnia 1924, prze­
wodniczącym Trybunatu sądu przysię­
głych. Prezesa Sądu okręgow ego D;a 
Karola Biegańskiego, zaś zastępcami 
przewodniczącego: W iceprezesa Sądu
(.kręgowego Stefana Zapału* ic za, oraz 
..ędziów Sąda okręgow ego Romana Ku- 
hiczka, Józefa Miod niskiego, Stanisła­
wa K um firow icza, Dra Michała Szy_  
Italskiego, Karola Hajdukiewicza, Dra 
D jon »«gd  tr b a  i. .Stanisławą P aim tar;'

P rezes Sądu okręgowego.
W adowice, 5. października 1924. 6189
I. cz. C. 11. 192/24. Edykt. Strona 

j3 0 wodłkva Maksym M amc/ur z Bur- 
diakow/ee w niosła skargę przeciw Iw a. 
noer i Mamczurowi z  Burdiakowisc o u- 
;.ramie i intabinację pi awa wlnsuo.śef 
do L. cz. C. !T. 192/24. Audiencja !o u st. 
nej rozprawy zosiaia wr znac'. mu na 
13. listopada 1924, gad /. S' przedpof. w. 
tym Sadzie. N b w a ż  miejsce pobytu  
stropy po^wanei jest nieznane, ustana­
wia się -P D ;'a Romana Burdowicza, 
adwokata w Borszczow ie kuratorem, 
który ją będzie zastępow ał na jej koszt 
i niebezpieczeństwo Jotą-J, dop-óki ona 
sama sic nic stawi i nie ustanowi pełno- 
mocnUca. <'183

Sąd pow iatow y, Oddział I.
Forszczów. dnia 38 . września 1924.

T z y j W I A  ZA  ZMAJRŁEGO.
T. IV. 36/23/S. M ojżesz Lcib S tó- 

gtr  w. Tarnowie, pełniąc służbę przy 16

p obr na fruńcie rosyc-kim 1915, b e z ’' 
w ieści zaginał W yJi.ic się ogólne we 
zdanie. ub.\' iidd.dm o Sądowi lub kpra- 
to n w i Dr. Eischlerowi, adwokat>\vi w 
Tarnowie wia lonnści o zaginionym. 
Mojżesza Leiba Stógera w zyw a się, aby 
do 20. maja 1925 u\v uJia:nił sąd o swem  
żya iu .' ‘ 6106-3

Sąd okręgow y, Oddział iV.
Tarnów, 7. styczni i 1924.
T. fV. 9 2 « 3 'io  hranciszek Rowinthtl 

7. [..nbczy powołany do 32 pułku (/brony 
kiajowej w bitwacn między Kraśnikiem, 
a Lublinem w e wrześniu 3911 zaginął. 
Wydaje sic ogólne w ezwanie, aby u- 
dżieicno sądowi I ib kuraturocyi adwoka­
towi Dr. Gałeckiemu, obruńcy wę/.la 
malżcuskiego wiadomości ó zaginio­
nym. Franciszku Row sńskiesło w zywa  
się, aby do dnia 20. maja 1925 uwiado­
mił Sąd o sw em  życiu. 6107-3

Sąd okręgow y, Oddział IV.
Tarnów, 23 sierpnia 1924.
T . IV. 125''23,'8. L ulw ik Piękos z Ja- 

werżua Dolnego w w a'kacu na froncie 
rcsyjskiin został zaorany do niewoli i 
tam bez wieści zaginął. W ydaje się o- 
gćlije wezwanie, aby udzielano Sądów* 
U.b kuratorowi ,i‘r. Rap aport )\vi Iv 
Tarnowie, obrońcy w ęzła małżeńskiego 
wiadomości o zaginionym, Ludwika 
Pic kosi a w zyw a się, aby' do dnia 30. 
czci wca 1925 zaw iadunił Sąd o sy- em 
życiu. _ . *’f0S-3

0  Sąd okręgow y. Oddział !V.
'Iarnów. 5* iinca 1924.
L, cz. T. IV. V.il22ifi. Zarządzenie po 

stępowania cclcir- uznania za ziriaricgo i 
małżeństwa za rozwiązane. Karol O.yer- 
da, s y n ' Michała i Marianny, urodzony 
w  roku 1886 w Kozach powiat Biała, za 
:ni, szkały w Kętąik murarz, zaginął na 
wonnie jako żołnferz 56 Pp. i od 27 sier­
p n ia  1914 niema o jego życiu żadnej 
wiadomości. Gdy za-tem m.oźna przyjąć, 
żc zaistnieją warunki domniemania 
śmierci z ustaw y z 31 sttarca 1918 Nr 
128 Dzpp. i z § 112 k. c. zarządza się 
na wniosek żony jego Marii Osierdow-ej 
postępowanie oclem uznania w y ż  w y -  
Tuierjioncgo za zmarłego a m ałżeństwa  
między nim a wrioskodawdzjmią dnia 10 
lutego 1914 zaw artego za rozwiązane. 
Ogłasza się przeto w e z w ij* !, aby o

z a.gin on ;> ni udzielono wiadomości Sądo­
wi lub dr. V. ilhelmow i Klugerowi, arlwo 
katowi w  W adowicach, którego ustaiia- 
wib się .kuratorem zaginionego i ruhroii- 
cą w ężła małżeńskiego. Kari.la Usierdę 
w zyw a się,, aby stawjł się przed podpi­
sanym Sadem lub w urny sposób dał 
znać ■<?, sobie. Po s^eśoiry niies. acach od 
dińa ogłoszeń,ia tego zarządzeiiią w  Ga­
zecie .Lw owskiej Sąd na -ponowny wnio­
sek wyda ostateczne orzec,zen,ie. 6147 

Sad okięgoa>'. Oddział IV.
M ado*tec dnia 9 stycznia 1923.

■ L. cz. T. IV. 292/22/2. Zarządzenie 
lni.oęno.y arna celem uziiiania zu zmarłe­
go. Jan Maczek, syn Józefa i Agnieszki 
z Huczków, urodzony dnia 15 stycznia  
1S77 w  Buczkowicach powij,alt B ;ała i 
tanii zam ieszkały, robotnik fabryiop-ny* 
biorąc udział w wayiic światowej jako 
żołnierz 56 pp. arniip austro-wygierskicj 
miał na fi oucie włoskim  zginąć, trajwny 
granatem w sierpniu 1917 i odltąd niema 
o  nim żadnej wiadomości. Gdy zatem  
przjjąć można, że istnieją wapinki d o  
rnuiemania śmierci z ustaw y z 31 mar­
ca 1918 Nr. 128 Dzpp. zai jtadza się pa 
wniosek żony jego Marjainny Moczek 
postępowanie celem uznania w yż w y­
mienionego za zmarłego. Ogfąsza się 
przeto w czwoiiic, aby' o zaginionym u- 
dzielono Sądowi wiadoniośći. Jana Mooz 
ka o ile ż\ ie w zv\va ę.ię, aby a^iw il się 
przed podpisanym Sadem 1ub w  inaiy 
sposób dal znać o sobie. Fło sześciu tnie 
siacach od dnia ogłoszenia tego zarzą­
dzenia w Gaizeeic lyow s^ci ^ą-j nJ no 
nawaiy wniosek wyda ostateczne orze­
czenie. . 6146

Sąd okręgowy. Oddział IV.
W adowice, cl nia 18 listopada 1922.

L. cz. T. IV. 2(3/32/3. Zarządzenie 
postępowania celem uznania za zmarłe­
go. Wojciećn Mrowieć, syn, MaLesa i 
Anny, urodzony w  roku 1884 |w  Łody­
gowicach now Sat Żywiec, robatrik tam­
że, tw-rąc udziiał w  wojnie światowej ja 
ko żołnierz S9 pp. armii austro-węgler- 
skiej dostał się do niewoli rosyjskiej, 
ekąd ostatnią wiadomość o sobie dał z 
Tasżkieiittu 26 erudnia 1917, poczem  ślad 
o nim zaginął. Gdy zatem można pi\zy- 
jąć, że  Istnieją warutiiki domniemania

BIURO KONCERTOWE M. TU ERKA*
Poniicd/iale' 27. października: III. 

Koncert Łbonauieiftow \: Seweryn tl*  
S E N B E K < i E R. p i a n i y, ą

Piątete 3i paźdde/n'ka: i \  Kotuceit
aboiiainer.tow y ■ t nricc MAINARPI. w io . 
IćuczęlM .ł (Rzym). 6155-2

R o/p ocz .c ic  s p n o ia /y  ahonamenlu 
listopadowego. W sobotę 25, bm. rozpo­
czyna się sprzedaż abouM iciuów listo- 
paduwj-cji. W miesiącu I ni z nowości 
d u ż a  się ..Niziny* opcia ,1>*Alberta, 
operetka „Maritza". w* d.'.ij;e dramatu 
i komedii ..Nieb-aAj konicdiJ'1 Krńsui- 
sktegjJ . Marjonetki iie-7/ jiamiętnośH" R. 
di >ąn Secbndo. dalej ,.Pr;yv:.i poca- 
łunku'* oraz widowisk ...Młyno. z i jego 
córka". AbonamsiUf sprzedawać się bę- 
djie iak zw ykle ka?ię doatru W iel- 
Kiegd na 1. pię‘rże. R,'wnac.;eśnję^ w 

asach b ile low yci sprzedaję się co­
dziennie abm anicnt premierowy, ■ ■ .na 
który jesi wielki^pokup.

■nnitninni
śmierci z ustaw y z  .31 marca 1918 N'r. 
128 Dzpp. zarządza się na w u osek  żo ­
ny jego pisslęimw anic celem uznania 
w yż wyiiiiieinmiegn za zmarłego. Ogła­
sza się przeto weziy unie, aby o zaginio­
nym udzielono Sądowi w iadfuimśoi. Woj 
cech a  .Mrowca- w zyw a się aby staw ił 
.się przed pow yższym  Sądem lub w  inny 
sposób dał znać o sobie. Po sześciu mie­
siącach od dnia ogfbszcipa tego zarzą­
dzenia w Gazecie I wow kici Sad na pa 
nowny wainsek wyda ostateczne orze­
czenie. o ll5

Sad okręguwy. Oddział IV.
W adowice, dnia 15 marca 1925.
L. cz. T. IV. 49/24/7. Edykt. Adam 

Zator, syn Tomasza i Marti z Grześków-, 
urodzony 22 s.erpiua 1596 w firaguiiów- 
ce, były dozorca więzień w  V adow i. 
ca cli bez stałego miejsca zamieszkania, 
jako żołnierz wojsk austriackich zaginął 
ii,a woj-ue -wzięty w roku 1,505 do ulewo 
li rosyjskiej od lutego 1916 bez wieści. 
Wdrążając pcsiępawanic celem uznania 
go za zmarłego w-zyw/a się. aby uwiado- 
inicr.o Sąd o zagiń,Icnsm do 6 miesięcy 
od ogłoszenia, poczem Sąd na pono* ny 
wniosek erzeknie ostatecznie. . 61-11

Sąd okręgow y Oddział [V
W adowice, dnia 6 sierpma I93-I.
Lcz. T. IV. 124/24/3. Edykt. Teofil 

Dzmba syn Antoniego i Katarz.sny uro­
dzony 17 lutego 1881 W OuT.ill ju  ioaeh 
rolnik; zam ieszkały w  Bugaju nd Załor, 
jako żołnierz ■ 56 pp austr.' z.igmąl na 
wojnie od 14 sierpnia 1914 licz w.leści. 
Wdrażając postępowanie celem uznania 
go za /'..narłego w zyw a się. aby uwiado­
miono Sąd o zaginionym do 6 m iesięcy  
cd ogłoszenia, poczem Sad na ponówmy 
Wniosek orzeknie nsintecznie. 6141 

Sąd Gkręgowy. O Idział I V. •
W adowice, dnia 19 sierpnia 1924.
T. 145/24. Hersz Fenst, syn Małki, it- 

lodzony w  Przemyślu, zaginął pód Luc­
kiem 1915. W zyw a się. bv do pół rofcu 
od ogłoszenia Sądowi albo Ludwikowi 
Grossfeldowi, adw okatowi w  Przemyślu  
kuraiforowu' i obrońcy w ęzhf małżeńskie­
go udzielono wiadomości o "Pglrioiiym.

Sąd okręgowy.
Przemyśl, 2 pazdz. 1924. 6137



-  T ^ r s = = = = = = s s.-;=r.
T, 177/24. Jan Haiyszak Po Michale, 

ł grodzony 1887 M o o z e ra d y ,  żo-hńorz <ni 
t  s ie rpn ia  1916, nie didjef w iadom ości .  

W z y w a  fię ,  bv do pól roku od ng lośac-  
'n i a  Są de u li a lbo B łażo w sk ien m ,  -adwo­
k a to w i  w P rz e m y ś lu ,  .kurą lo rnw i i n-  
b r c ń c y  w ęz ła  m ałżem ,kiego u d z is^ ;* !
W iadom ości  o  zaghiiionym.

‘'■ad c/kręgowy

„GAZ fvl A LWOWSKA’1 z dnia 2 4  paźtbktnrka 1 9 2 1

Przem yśl, 23 w rześira 1924.
'' T. :V. 122/21/3. Edykt. Jan Jttcha, u. 
rodzony 1887 w  Marc> porębie, jako żo ł­
nierz 16 p. obrony kraj., zagina) na irpn 
jcie .rosyjskim 1914 bez w ieści. Wdraża­
jąc postępowanie celem uznania go za 
fflrnąjTego, a m ałżeństw o jego za rozwią- 

rZanc, Y Y z y w a  s i c ; ,  aby uyy iajonimno1 Sad 
albo obrońcę węzła małżeńskiego adw.j

I dr. Kornguta w W id  owionęli o zaginio­
nym do 6 m iesięcy od og/o*r.cniia, po­
czerń Sąd na ponoMPy w,ninsak orzeknie 
ostaitecanie. 6139

Sąd okręgowy. Oddział IV; 
fcVadowicc. dnia. 17 listopada 1971.

Lpz. T. IV. 83/24>5. Franciseek Ka- 
siar/., urodzony 9 października 1897 w  
Stanisławie górnym, syn Micha/a i RegL 
ny, zam ieszkały tamże. jako żołnierz 

izaginął na wojnie od 1915 bez w ie fd . 
Wdrażając postępowanie celem uznania 
go  za zmaHeg i, -wzywa się. aby uwia­
domiono Sąd w Wadowicach o zaginio­
nym do- 6 m iesięcy od ogłoszenia, pn. 
czein Sąd itn p o iu w ay  wuiasek r>r/.e- 
knie ostatecznie. 614(1

Sąd okręgow y. Oddział IV. 
Wadowic.ę, dnia 21 lipca H*24.

T. 136/24. Dmvtro bucki, Iwana, u- 
|iód «on y  1S95, zauiicszkaty w Bedraro- 

wic, żołnierz, zmarł w. niewoli włoskiej/ 
•w Sta. L ucia '1919 r. Wdrażaj ic postępo- 
'wanie cel en. uznania go zm a-lym . w zy­
wa się, aby u\\ iad uniono Sąd albo ku­

ratora .lana Drolionii/eckiego w  Bedina 
•rowie o zaginionym do 6 miesięcy, po- 
czem Sąd rozsl rzygnie o wniosku. 6172 

|  ̂ Sąd okrętow y. *
■ Strnisław ów , 10. września 1924. 
i T. 11424. Jan Kosik, syn Karola, u- 
rodzony 1899, zamieszkały w Kowalow- 
ce, żołnierz austr., ziginąt na froncie 

,włoskim 1916 r. Wdrażaj ic postępow a­
nie celem uznania go za zm adego, w zy ­
wa się. aby uw bd mi.ono Sad albo ku­
ratora Antoniego W olkow skięgo w Xo- 
w a lp sce  o zaginionym do 6 miesięcy, 
l ocżcr.i Sąd rozstrzygnie na ponowny 
wniosek. 6171

Sąd okrąg nvv.
Stanisław ów . 25. sierpnia 1924.
T. 127/24. Jurko N ykoljK  urodzony 

,1887. zam ieszkały w Ko-opcu. żołnierz 
od roku 1914 zaginą! na wojnie. W dra­
żając postępowanie cL  ;m uznania go- 

]zmarłym, w zyw a się. aby uwiad amioao 
'Sąd albo kuratora iwana Nykotyna w 
Koropcu o zaginionym do 6 m iesięcy,

,poczcn; Sąd rozstrzygnie na ponowny 
Jw-rwosoek. 6170

Sąd okręgowy.
Stanisław ów , 29. sierpnia 1924.
T. 158/24. Gawron W asyl, urodzony 

'1883, zam ieszkały w  Żmibrodaah, żot- 
A.Tięrz, zaginął na wojnie od 'oku 1914. 

Wdrażając p rstępowanie celem uznania 
Igo zmarłym, w zyw a się, aby uwiado­
miono Sąd albo kuratora Ada.na Ga- 
w iona w Żnibrodich o zaginionym do 6 
miesięcy, poczerń Sąd rozstrzygnie na 
ponowny wni-fsek. 6169

Sąd okręgow y.
Stanisła w o w, 1. września 1924
T. 229/24 Edykt. Izaak Brr Fetor i 

cte Herman, urodzony 1884, zamieszka­
ły  w Tyśrnienicza.iach, żotm e/z austr. 

'armji, zaginął od roku 1918 w- niewoli 
.włoskiej Wdrażaj ic postępowanie ce­
lem uznania go za zmarł ut j. w zyw a się. 
aby e wiadomi ono Sąd albo k u ‘atora 
Szymona, Halperna w  Tyśmienfc zannejt 
o zaginionym do 6 miesięcy, poć/em  
Sąd rozstrzygnie na pobowmy wniosek. 

Sąd okręgowy.
Stanisław ów , 26. .sierpnia 1924. 616S

- T. IV. 165/23/5. Edykt. Mateusz •(M:t- 
»twii) Laidak. syn Michała i Futenii z 
Za.iąców. urodzony w  W ęglów ce (W;i- 
nłwcc) 25 lutego 1'88. uczestnik woj]*  
światowej zaginął na froncie scrbs..nn 
t od roku 1915 niema o nim wiadom o­
ści. Wdrażając na prośbę Tekli baniako­
wej postępów anie celom uznania zaginio 
*©go za zmarłego, wydaje się ogólne

wezwanie, aby do sześciu m iesięcy od
dna ogłoszenia edyktu udzielam) Sądowi 
lub obrońcy w ęzła iiw lżeńskiego atlw. 
drowi Lipińskiemu w Jaśle wiadomości 
ii pmuyż wymienionym, którego wizy w a 
się, aby nrzed pti:Jp'.ę,-tnym Sądem ’ s ta -’ 
wi{ śię. lub uwiadomił o swem życia. 
Na ponowną prośbę rozstizygm c Sad .0 
wniosku. '  6135

Sąd okręgow y. Oddział IV.
Ja s io ,  dnia  S lu teg o  1924.

L. cz. T V. 213b?4!3. Fraiciszek Ko­
towski. u rod z rui y 1877 w Zwię^jzycy. w 
sierpniu 1911 pf/y-.fzj^lony do 17 pułku 
piechoty, petn I służbę, w iwk-rdzy w 
.Przemyślu, w marcu 1915 dostał się do 
rriewo’ii roSyjskici, w  roku 19!S z głębi 
Rosji, przeniesiony został do Rosji gub. 
inflandzkie.i, na wi isnę 1918 ęi-ż.ko cho­
ry na tyfus, oJdinv do szpitala w o i Ho-’ 
wego w Ry dze, imał umrzać. Wdrażając 
prstępowanic celem uznania za zmarłe­
go, -wzywa się. aby 'zawiadomiono Sąd 
o zaginionym iy sz-śeiu  m ie.sie.ff 0162 

Sąd okręgow y. Oddział V.
R zeszów . 10 sraronu >924.
L. cz. T. V. 2 35,24/3. Mik )!.ij W ota, ] 

urodzony IS79 w Bor.it: nie. powiat Ja- 1 
tosław i zam ieszkały w Przedmieściu | 
łancuakiem. orzydzieionoi^.do 34 pułku | 
pespoUjegii ruszenia w P rzen n ś li w 
marcu 1915 doslal się do niedoli rosyj­
skiej i zaginąf. Wdrażając postępowanie 
celem uznaniu go za zitiarlegi, w zyw a  
się. aby z-rWli Joniiono Sąd o zaginńo-
i.ym. 6164

Sąd okręgowy.
R zeszów , 26. września 1924.
L. cz. T. V. 203/24/3 Tomasz K uź. 

niar, urodzany 1870 w Gaci, powiał 
Przew orsk, ■ w c nasię wojny pełnił służ­
bę w szpitalu końskim 1. w e W.ńiSmiu, 
zmarł w szpitalu we Wiedniu w kw iet­
niu 1917. Wdraża się postępowanie ce­
lem uznania z.i zmarteg;). W ydaje się 
w ezw anie, aby udzielono Sądowi uda- 
domoś(2 o powyż' wymi -nionym. Sad 
tutejszy na ponowną prośbę po sześciu  
miesiącach rozstrzygnie o uznaniu za 
zmarłego. 6165

v,#-ąd okr%<W, y. Oddział V.
R zeszów , 3. września 1924.
L. cz. T. V. 269/24/3. W alenty Koko- 

szba, urodźm y 1873 w  Kwilczy, po­
wiat R zeszów , nrsydzieiouy w sierpniu 
,914 do 40 pulkn piechoty w Przemyślu  
w marcu 1915 dostał się uo niewoli ro­
syjskiej, w  lutym 1918 przebywa! w o - 
to z ie  jcAfców w Orenl.nirgn i zdgiiiąl. 
W drażając pastępow aule celem Uznania 
go za zmarłego, w zj *’a się, aby zawia- 
dcmioRO Sąd o zaginionym. - 6166

Sad okregawy.
Rzeszów-, 13. w rieśm a 1924.
L. cz. T. V. 252;24., 3. Ant mi Mikla­

szew ski. urodzony 1877 w Jazow ej, Po­
wiat Strzyżów', w sierpni i 191-1 przy­
dzielony do 17 pułku pospolitego ru­
szenia w c fo n c ie  kolo Żurawicy obok 
Przem yśla y_ marcu 1915 ciężko ehory, 
oddany do jakiegoś szpitala, zaginął, 

i W drażając postępowanie celem uznania 
| go z i  zmarłego, w zyw a się, aby zaw ia- 

cloimlono S ą d ‘ o zaginionym. 6167
I Sąd OKręgowry
. R zeszów , 11. września 1924.
' T. IV. 116/24/3. Józef Wróbel, uro­

dzony w Wieprzu dr.a 21 lutego 1902. 
jako żołnierz 51 pułku piechoty flfcdsk 
poiśkich zaginął bez yyi.eśc w r. 1920. 
Wdrażając postępowanie celem uznania 
go za zmarłego w zyw a się, aby uwia­
domiono M d  o zagimonsT... Po sześciu 
miesiącach od d.tii.a ogłoszenia tego za ­
rządzenia w Gazecie Lwowskiej Sąd na 
ponowny wniosek w 3 da ostateczne .0 - 
rzeczenie. 6142

Sąd ok r |gm «' Oddział IV.
Wadoiwicc, dnia 6 sierpnia 1924.

T. IV. 142/24/3. Fdykt. Józef Krzesi^o- 
wiale. syn Andrzeja i Magdaleny, uro­
dzony 25 lutcsfo. lS8Ś’\v Stryszaw-ie, rza- 
mfeszkaly w M akowie, jako żołnierz 56 
pp. zaginął na wojnie światowej i od 
31 sierpiwą 1916 mer,ta o nun żadnej 
wiadomości. Wdrażając postępowanie 
celom uznania go za zmarłego, w zyw a  
się, aby uwiadomiono Sąd o zaginionym  
do 6 miesięcy' cd ogłoszenia, pcczcm  
Sąd na ponowny wniosek orzeknie osta­
tecznie. 6149

Sąd oikręęowy. Oddział IV.
W aiiowice.  tu ra  12 w r z e ś m a  1924.

T. 103/24/5. F ran c is ze k  Ksawery ,2 'ni- 
Leliłwski z U s t r z iT ,  ząg iną l  n a  YYoiuie. 
P o d p isa n y  S ą d  w z y % a  k ażdego ,  k t u b y j  
o żjiciu j eg o  ,niia! w iauoMiuśe, a b y  ual
0 tein zn ać  S ą d o k i  w  przeciąg-n 6 mic- 
sw ey .  .leżeli ,w t t m  czasie  Sad  r -  
t r z y in a  'żadnej w a d o m o ś c i  o  ż y c iu . jeg o ,  
uzna gn na u j n e w n y  w niosek  za  ź.njar-  
Icgo. Kuratorciru u icohoon łgo  m ianuje  się 
d ra  Z łączkę  • w  ’yianoku. o!24

Sąd u kr ego w\'.  O ddział  IV.
Sanoki, dnia 1 pnżdz. 1924.

T 7 7? nr r.
Firm. 721. Spodz .  5f. ,149. W p is  spół-

dziciii.i. Ob r e je s t ru  w p isa n o  dnia  26. 
c z e r w c a  1924. S i e J / .b a  s p ó łd z ie lń :  
L n ó w .  B rzm ien ie  ’ t i r in y : Kraspol,  S p ó ł ­
dzielnia  z 'igr, odpbw . Yve LwoiYYje. 
Pr '2edmiol p rz ed s ię b io rs tw  a: p r o w a d z e ­
nie de ta j l ic /ą iego  i h u r to w n s g o  handlu  
w sz e lk ie g o  ro d za ju  to w a ra m i  i p ro d u k ­
tami tak  \y kra ju ,  jak. i z ag ra n ic a ,  w  
szczegó lnośc i  a.riY kulam i s p o ż y w c z y m i
1 k ' A u i i a l i i y m i ; b )  W y k o n y w a i K c  p o ­
ś r e d n i c t w a  h a n d l o w e g o ,  t u d z i e ż  k o iu i . s j a -  
uc is t -Y ca  p r z y  z a k u p i i i c  i s p r z e d a ż y  p o -  
Y Y yższyci i  t o w a r ó w  i p roduktÓ Y V  Yvraz 
z  p r z e p i o w a d z e n i e u i  u  siebie  Y v sz e lk ic h  
t r a n s a k c j i  b a n k o w y c h ,  k r e d y t ó w Y c l i  i 
s p e d y c y j n y c h  z t a k i c h  o p e r a c j i  i i a u d i u -  
w y c h  ‘ Y c y n i k a j ą c y c l i ; c )  Z a k ]a d a im ic  i 
p r o w a d z e n i e  p r z e d s i ę b i o r s t w  c k s p e d y -  
cyin.Y i.h i p r z e Y V i )z o w .v c h ,  s k & l ó w  i m a -  
gazynÓYY to w  aroYYgycii w k r a j u '  i z a g r a -  
i l c ą ;  d )  Z a k ł a d a n i e ,  o b e j m y w a i i n e  i p r o -  
yy a d z . c n i e  i a r z c d s i e b io r s tY V  p r z e m y s l o -  
YY'ych, m a j ą c y c h  n a  c e l u  Y v y tv v a rz a r i ic ,  
przetYvarzauie  l u b  u s z l a c h e t n i a n i e  t o w a ­
r ó w  i p r o d u k t ó w :  e j  P r o w a d z e n i e  
Y e s z c lk ic h  i n te re s ó w  b a n k o W y c h ,  z w y ­
j ą t k i e m  p r z y j m o Y v a i i i a  YvklaJÓYV, k u p n o  
i S p r z e d a ż  cfektÓYV, Y c a l o r u w ,  p a p i e r ó w  
w a r t o ś c i o w y c h ,  k i e l d o w y c h  L ;,P. n a  z l e ­
c e n i e  c z ł o n k ó w  1 i n n y c h  o s ó b ,  u d a i a l e a i e  
k r e d y t u  l m n d l o w e g o  i p r o d u k c y j n e g o  ma 
p o d k ł a d  to Y v a r ó w  z a m a g a z y  110 w a in y  c i i  
l u b  w  d r o d z e  b ę d ą c y c h ,  z a l i e z i k i c w a m e  
t o w a r ó w ,  t u d z i e ż  p a p i e r ó w  w a r t o ś o i o -  
wycii  i papie rÓYV g i e ł d o w y c h .  C zas 
t rw a n ia  n i e o g r a n i c z o n y .  I J d i i a t  c z ł o n k a  
w y n o s i  1 0  z ł o t y c h ,  p ł a t n y  cii p r z y  y y s i u -  
Cieufiu d o  spółdzie ln i.  K a ż d y  c z ł o n e k  
m o ż e  m i e ć  Yvięcej iidziatÓYv.  C zlp im bw ic  
o d p o w i a d a j ą  u d z i a ł a m i ,  n a d t o  kY votą  
rÓYYmfliąca się  t r z y k r o t n e j  Y c y s o k o ś c l  
z d e k l a r o w a n e g o  u d z i a ł u .  Z / ; , ; /  , d  s p ó ł -  
dziciii ij s k ł a d a  s i ę  f  1 c z ł o n k a  i i -  z P  
s t ę p c y .  C z ł o n k i e m  z a rz ą d u  Y r y b r a p o  
J ó z e f a  ' T o i l e l b a u m a .  a  z a s t ę p c ą  M j i . żc -  
s z a  W i l i a .  P o d p i s  ' i n i n '  n a s t ę p u j e  w t e n  
r . p o s ó b .  ż e  p o d  b r z m i e n i e m  i i rm y  u m i e ­
ści s w ó j  p o d p i s  C z ł o n e k  z a r z ą d u ,  lub j e ­
g o  z a s te b ia .  Ogłoś l e n i a  s p ó ł ł z i e l n i  11- 
m i e s z c * | n c  b ę d ą  yv . .Gazecie  L w . w -  
s k i e i ”  w c  I-Y' o w i e .  Spółdz ie ln ia  m a Radę 
N a d z o r c z ą  z 3 c / jp n k Ó Y v  Przepisy o li­

kwidacji zgodne sa z ustawą o spół­
dzielniach. . "OJJ1
Sad okręgu),wy’ jako handl . O dd/iai IV- 

I . yyóyy, d n i a  19. c z e r w c a  1924.
Firm .‘387. Rg A. V. 21. W ykres1,cnie 

firmy spółkom ej. Z rejestru y y  ykreślono  
dnia,UL kYYietma 1924 z pouo.du zanie- 
tkania przedsiębiorstwa. Siedziba nr.. 
my: L y y ó w .  Brzanidnie W iny: Szcuner i 
Spółka, skład obuw a i Przyborów w oi- 
sko\Y\ch w c I - w o y y i c .
Sąd okręgow y jako handl . Oddrial IV. 

Lyvów, dnia 31. marca 1924.
Firm. 852. Rg. A. V. 13. Wykreślr.Tiie 

firmy kupca pojedynczego. Z reicst.u  
\\ 3 kreślono dnia 9. lipca 1924 z powoda 
?aprZesłania prowadzenia przedsiębior­
stw a Siedziba f irm y : L y y ó w . Brzmienie 
firm; : „Towary biawatne i modne A.
Braun’’. 6)90
Sad okręgow y jako handl., O Jdńal IV- 

L y y ó w , dnia 7. ’ipca 19’d.

UNIł;V\k\?MAM zgubiony dyplom lekar­
ski na nazw isko  Dr. Marja R;Af. 6185.

WAGI stoiOYve, dziesiętne, w ożon e , oso­
bow e. bydlęce, adważniki. P asy, cemeni. 
piece żelazne, kuchenki, pompy, blach 
podyułfowana. pana. motory, obrąb ark:, 
urządzenia młyńskie, transmisjo, narzę­

dzia — poleca
„P1L0T“ Lwów , ul. Batorego 4. 

Oddziały: Tarnopol, PoJ yvo toczysk i.
________ 6191-15

Odpis.
Sąd apelacyjny y y c  L w o y * i c ,  

ciiiiagcl l- października 1924.
L cz. Nc. 11.65/23/15. 

bo Państw owych Zakiadów f aitow yct 
Agencja

rve Lwowie,
ad L 6878/24 Ropa brutt.

Sąd apelacyjny wc L w o w ie ,  uchwaki  
z dnia dzisiejszego 1. Nc. 1165/23/15 
przyznał ad „okatoiYci Dr. W la d y s ia w o -  
Yvi Szajnie jako kuratorowii niezorgan  
zć'Yvanycli bruttowcÓYYa tytułem  zyytoIu 
wydaitkóYY', za stratę czasu jakoteż po­

p i  esi omy trud przy ustalaniu cchy' targu-  
yy ei repy bruttewei za miesiąc czer ­
wiec,  lipiec, sierpień i w rzesień 1924 
y\ yuagrodzenic  yy yy y so j t f ś c i \ % z k a r t  
zu te miesiące tYtirlćm cen y  kiTphR d e ­
zorganizowanych yy' z Y Y i u / k i  brutiuYr- 
C('»w Yvyplacić się mających.

Uprasza się o YYwplatę tego yyy n a ­
grodzenia kuratorowi i o zuw iadomieai/c 
niezorganizowanj-cli  briittOY' osóyy o YYi - 
sokości  przyznanego n;u w y n a g ro d r : -  

‘ Ha —  yy si lósób dol.YwlijAas p; aktyłtii- 
Yvany. ni 56

ł - Ł) Hayder.

R O Z P R A W A  O F E R T O W A
c e le m  sp rz ed a ży  w  p o w i e c i e  s ą d o w y m  s ta r o  -  sa m b o r sk  in eren u  n.a- 
f to w e g o ,  o k o ło  3 0 0  m o r g ó w ,  p r z y s łu g u ją c e g o  j e s z c z e  n a  2 la la .  z p ra ­
w e m  p r o lo n g a ty  na d a lsz y c h  lat  30, z s z y b e m  p rod u k  y w n y m ,  je d n  k 
za n ie c  an y m .

O fer ty  za o p a tr z o n e  w  w a d ju m  n ajm niej  10 prc. ofiarowranei 
Ceny, n a le ż y  w n o s i ć  p is e m n ie ,  n ajpóźn iej  c o  k o ń c a  li to p .  d i  b. r. d 
G alicy jsk ie j  K a s y  O sz cz ęd n o śc i  w e  L w o w ie ,  gd zie  le ż  w  Oddziale  
h ip o te c z n y m  m o żn a  zas  ęg n  ć  b liż szy c h  in form acji .  —  K a s ie  w o l nc- 
nie p rzyjąć ża d n y ch  w n ie s io n y c h  < fart. 6150

BANK W ZAJEM NEGO KREDYTU S. kPm
w Krakowie 

Oddztat: Lwów, Trzeciego Maja 16
1 elt-fon y: 1310, 2014, 2012.

przyjmuje wkłauy,  dys kon tu je  weksle 
udz  ela kredytu  i przyimuje  wkładki  na  
umów jony  procent .
przy intLe zlecenia w zakres ie papie rów 
dewiz i w a ’ut, kupu e i sprzedaje listy za­
s t aw ne  p r z e d e w s z y s tkfera Banku Kr jo«;ego, 
Hipotjc-i-ego i Tow. Kred.  Zi tnrskiego
zas t ęps tw o Krak. T o w .  Wzajemnych U bez ­
pieczeń.  P rzep ro w ad za  wszys tk ie  rod aje 
ubezpieczenia  życiowego oraz u ła twia kre- 
dyt  osobis ty  ubezpieczonym w swoim dziale 

6184 życ iowym.
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